
/ 

Cena numeru 3 zł. PR 

ORG • 
I WK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ . . N ŁK 

ROK Il (V) ŁóDŻ, CZWARTEK 17 LUTEGO 1949 ROKU Nr. 47 (1348) 

~~:~~adr!!~.1w;1Mieszkania dla robotników Prowokatorzy I. S. przy ,,pracy" 

dniu 16 lutego 1949 r. odby-·• 
ło ei~ w Belwederze. pod k f • ł ł • •t I 
p~odnictwem Prezydenta sz o y, 1n erna y I szp1 a e 
Rzeczypospolitej, 68 kolejne ) • b d I • ł 'd k• 
posiedzenie Rady Państwa. W p ante U OW anym WOJ. O Z tego 

Na posiedzeniu tym Rada Urząd Wojewódzki w Łodzi czności publicznej przewidzia przeznaczono 120 mil. zł. 
Państwa zatwierdziła budte- opracował plan budowlany no 26 mil. zł. na przeprowa- Planem odbudowy obję~ 
ty ~tkich ~ernastu wo- dla woj. łódzkiego na rok ble dzcnle kanalizacji w Pabianl- będą ogółem 63 obiekty szkol-
jewódzkich związków samo- z· ący. h d cac . ne. 
ną owych na rok l949. Z kredytów budowlano - re Na Na odbudowę szkół ogólno-

. - budowę i reIIf>nty re-

polsko-WfJRl.8fSk3 montowych, sięgających 800 miz strażackich w kilku miej- k$ztalcących i rolniczych prze 
'fi:. ~· złotych na budownictwo scowościach woj. łódzki~go widziano 21 mil. zł. Nowe in 

: Współpraca ~Ospodarcza mieszkaniowe dla robotników wydatkowana będzie suma 14 ternaty powstaną w Pabiani-

BUDAPESZT (PAP.). Do Bu 
diipeszl 11 prz:vhył:i stała komi-
11fe1 pnl~ka dla spraw re11liz8-
c.li poli;ko - węgierskie.i wspól 
pracy tr0srodarczej. 

przeznaczono 230 mil. zł. mil. zł. cach, Dąbrowie Zduńskiej po 
Z 1111my . tej wybudowane wiatu łowickiego, w Zduń-

będą domy mieszkalne .w To- Koszt rozbudowy parków i skiej Woli i Łęczycy. 
maszowie, Pabianicach, Ale- zieleńców pochłonie IO mil. Na budowę szpitala po-

ksandrowie, Żychlinie, Piotr- zł. • wiatowego w Łowiczu przy-
W skla<l delegacji wchodzą 

pt·zedstawiciele przemysłu, 
handlu i rolnictwa - łącznie 
11 osób, z dyreh-torem depar­
tamentu Ministerstwa Przemy 
siu i Handlu, Zygmuntem Ma­
jewskim na czele. 

kowie, Zgierzu l Opocznie. Na budowę i remonty bu- znano sumę 20 mil. zł. 

W zakresie urządzeń użyte dynków szkół podstawowych W Radomsku 8 mil. zł„ w 
Sieradzu - 23 mil. zł.. w Wie 

L• ł d k ' k" luniu - 36 mil. zł. i w No­
IS naro u oreans 1ego wym Mieście - 4 mil. zł. Bu 

Zagrożeni w swym posiadaniu władcy kolonii afrykań 
skich - imperialiści brytyjscy - urządzili ,,rozruchy" w 

. Durbanie. Agenci Inte' .gence Service podszczuli tubylczych 
Kafrów przeciw emigrantom Hindusom. W wyniku zajść 
wiele. osób zostało zabitych i rannych. 

do Generalissimusa Stalina :;uw~o~ś:~o~~: :~:;i; :n~g::. Nowy proces przeciw demokratom 
PMT przekroczvł n\an MOSKWA (PAP.). w związku lr. zakończeniem ewa- Koszt budowy Domów Lu- • h f • 

J ł' k11ac.ji og Korei wojsk radrleckich ludność Korci Północ- • zaaranzowany przez. monarc o- aszystów ere('.kJch 
rl1'1nk"1 w•po·\„owodn1·c1w1i procy dowych na terenie wsi woj. BUKAR""SZT (PAP) J k l k. · G l · K 

" ~ ' nej i Południ~e.i wYstosowala do Stalina. list dziękczyn 1-d kl ł · 38 11 ł I ;:; • · · · a. ra ny grec 1eJ enern ne.1 on 
W .~tyczniu r. b. plan ny, podpisany pruz 16.'761.680 osób, w tym 9.940.000 mie-

0 
z ego w~n este m ·.z'. donosi rozgłośnia Wolnej Gre federacji Pracy i czołowy dzia 

prClriukc.il Polskiego Monn $7.kańci)w Korei Południowej. Parcelanci w Daszynie 1 cji, za kilka dni staną w Ate- !acz EAM. 

prilu Tytoniowego mshil List zaczyna się . wyrazami wprowadzili przy pomocy Walecie otrzymają 42 nowe nach . przed sądem . wojsko- Radio Wolne.i GrrrJi ape-

\l'J.'kon;,i,ny w 121.4 proc. pozdrowienia i wdzięczności zdrnjców reżim policyjno-ter- budynki gospodarskie, ~~mcie:O~~~ty~~~~;idc~i{s~ luje do światowe.i opinii pu-

dl~~a~~o;ćz P[~u~~j~yn':~: ~aj Si:f.ina i ~i ł radzie~- r?rystyczny w .K?rei t~łu~: ~a :en cel przeznaczono 21 Paparigas i Bazyli J\łarkezi- blicznej o na1ychmiastową in· 
sła of(ółem 51.308 tys. zł. e., ora przyn1os a wo - mowej. pozbaw1a.iąc u nosc m1 . z . nis, pierwszy sekretarz gene- terwcncję. 

ność i niepodległość narodowi elementarnych praw i swo-
Przekroczenie planu jest koreańskiemu, a dalej stwier bód. z d I • • • • k ' k 

w dużej mierze wynikiem dza. że polityka St. Zjednoczo Postępowe partie politycme o arami I am. un. ICJq a mery ans q 
sf.;:ile rozwijającej się ak- nych całkowicie różni się od i organizacje społeczne znala- c 
c.ii wspńJ;>;awodnicfwa pra polityki radtlecJcicj. r.ły .!: w podi.i„ ·u Nail si •ang Kai· Szek #. k E-
cy. Imperialiści • amerykańRCY synowie narodu koreańskiego „. • . - u ... 1e Q na 'rvrm zę 

y·~;:~„L;_;:~~I;"·s;iii~·;t„.:;: ... p;;d~·~ zo~a~~a~~rak~~~i d~0';;.;;J~\~~ej czyn1qc z nle1 osłatnlq „twierdzę oporu" wojsk nacjonałistycznyth 
panu1e niesłychany terror. NOWY. JOR~ (PAP.). Kor~- kazał ' przetransportować na I wielu b)•łych ministrów kuo-

rrz."Yięty pr.ze:z prez. Gottwalda Lecz naród południowo - sp?ndenci pism amer~kaI?- Formozę około 150 miln. dol. mintangowskich i z;n.1fanych ' 
• PRAGA CPAP.). Przebywa- i pragną rozpętać nOW" awim- koreański prowadzi i będzie sk1ch ,donoszą. z Szangha1u, ~e w złocie. Czang-Kai-Szeka. 

" prowadził w dalszym ciągu obecnie czynione są ostatnie Podobno Czang-Kai-Szek I · · · 
.fący obecnie w Pradze sekre- turę. walkę o niezależność Korei przygotowania do przeniesie- ma zamiar uczynić z Fnrmozv W SzanghaJu sy~uac.la ~o~po 
t.arz generalny Swiatowej Fe- Imperialiści zdają sobie do przeciwko imperialistom ame nia sztabu Czang-Kai-Szeka ostatnią . „twierdzę oporu." darcza pogarsza się z kazd,rm 

deracji Związków Zawodo- skonale sprawę z tego, że kon rykańskim. na Formozę. . . wojsk nac,ibnalistycznych. dniem. 
wych Louis Saillant w wy- flikt zbroJ·ny zakończyłby się W walce tej. siły obozu de- Dla samego Czang-~a1-Sze- Na wyspie przebywa także Ceny stale wzrastają. 

mokratycznego wzrasta.Ją z ka przygotowywany Jest pa-
wiadz\e udzielonym prasie ich katastrofalnym fiaskiem. każdym dniem. łac. który Japończycy zbudo-J 
poruszył m. in. zagadnienia PRAGA (PAP.). W środę Decyzja rządu radzieckiego wali w czasie wojny dla ce-
polityki międ7.ynarodowej. prezydent Republiki CY.echo- o wycofaniu wojsk z Korci sarza Hirohito. 
Stwierdził on, ii wierzy w słowackiej Klement Gottwal<l wywołała głębokie zadowole- Na wyspie gromad7.one są po 

Ataki grcckie·1 arm 1 de:nokratyc?nei 
wywołały panikę w ob oz e at eń i 't im 

nie wśród narodu koreań- ważne zapasy broni I amunl- BUKARESZT (PAP.). Roz-
ult7''lll;:inie pokoju, ""'nieważ przy,jąl L1>uii'I Salllant'a na au k. ·· d t " ... ~ s 1ego. CJI, os arczane przez Stany głośnia Wolnej Grecji donosi. 
!:lłv demokracji na świecie dienc,ji na Zamku Hradczyń- Naród koreański - czyta- Zjednoczone. że ostatnie ataki oddziałów 
~ą przestrogą dla tych, którzy skim. my w zakończeniu listu - nic Transporty uzbrojenia amery- greckiej armii demokratycznej 

zapomni .nig.dy ogr?mnej po- kań~k_iego. zostały w o~tatniej na większe miasta zajęte 
~ocy, kt.orei. udi1ehl mu _na~ chwili s~1erowane zamiast do I przez wojska monarchistyczne 
ród radz1eck1 w wyzwoleniu 1 j Szangha.iu na Formozę. Seray (Macedonia Srodk.owa) 
budowie nowego życia. Poza tym Czang-Kai-Szek Larłssę, Trikcale i Rardic~ 

Katastrofalny wzrost bezrobocia 
w zachodnich stref ach Niemiec 
BERLIN <PAP.). Prasa ber- brytyjskiej postępuje obecnie Zdemaskowane plany podżegaczy wojennych 

lińska ogłasza dane. świadczą naprzód tak szybko. 'jak nigdy Pakt 
8
, ro' dzi· e· m nom orsk 

1
. ce o katastrofalnym wzroście ieszcze w okresie powojen-

brzrobocia w strefach Zachod nym. 
nich Niemiec. W Waszyngtonie ogloszono, 

w1~n::n~:::n:y~~ d~~'tk~-:~ :e::~~en~:ch~:i~~~clJak': orężem ~ię~zynaro dowej rea kei i 

Władze brytyjskie zmuszone do siedmiu milionów bezrobot śródziemnomorski - .broń unpe pad~m. . dowych, protestujących przeciw 

(Tessalia). oraz Florinę (l\lace­
donia Zachodnia). wywołały 
zamieszanie i panikę w obo­
zie ateńskim. 

Wojska monarchistyczne nie 
zdołały jeszcze· przegrupować 
swych oddziałów po stratach 
poniesionych w zeszłym .mie­
siącu wskutek silnych ciosów, 
zadanych przez armię demo­
kratyczną w. rejonie Naussy 1 
M.arpenissy. • 

Nowe ataki armii demokra­
tycznej wzmogly jeszcze bar­
dzie.i demoralizację w szere-
gach wojsk ateńskich. · 

--U--

f isenhower przviedzie 
do Aten, Rzymu i An~ary 

si.:vcmia br. ogólna Ilość bezro też we Włoszech, oraz w Gre- MOSKWA (PAP). - Dz1en. zainte1„!sowanie Stan6w Z.jc·l 10 tycznych w kraju - kola rzą. 
h~tnych w BiT,onii przekracza cji, może być rozwiązane je- 11ik „Trud" zamieścił artykuł czou~'~h b~ie~em śrńdziemno. C:.:;l!,ce Włoch muszą sit liczyć z 
1 milion. dynie przez wysłanie lłwóch I Z~r1agina z.atytułowany „~akt 11·orskim me ~est rzeczą przJ · nastrojami szerokich mas lu-

hyly przyznać ostatnio, że nych robotników europ~jsklch r.i:Jlistów amerykaJ\sk~ch' '· . \~ planai·h Wall Stre?t, zm1e ko wciąganiu Włoch do jakie 
wzrost bezrobocia w strefie do Innych krajów świata. A.i.tor artykułu ~tmPr<lzn, zr. '?~Jących do panowama nad sokolwiek bloku wojennego. RZYM (PAP.). Prasa ateń-

H1<:ntPm. ten obszar kuli zi!'uis k d · · k · t Na za!:oi1czenie Zwiagin s ~ onos1, ze w -ro ce przy-

ogromne fundusze na Os, w1•atę •• kUllUrę kiPj zajmuje po"zesne mie.isce. ~twi1•rdza: .,Historia d>ploma. byc ma do Aten generał 
łlf l'i.etyJko n::ift:i Jest przyc~y1~ą c .i uczv nas że ws k' ' ,.. Dwight Eisenhower. 

Z Obr~ d se1wmowe1• kom•1s1•1• planu gospodarczego ;~~nt:;:s~:::~:. ekspanRJO~ls :~:n:d·b~~~: ~njen~:~! ~l~.<-=t·~~ · Z~~~Z~!~~dz E;~=~~~~e~~W~~~:: 
Ir Nie .mniejszą. rolę ~dgrywn.ią 11 ,~di do ł~t

1

J~~10 wti~i:'~~r<? ll~;~~·: nia bloku śródziemnomorskie-
W I. "-"'ZA\" A (PAP.). SeJ·- roku ubiegłym - 17 ml-/a nłe przez stowarzyszenia za- tn " 0Jeni,o • strategiczne. po. l·;m· t k" " · k " · go „„~ ' wod " . rn ernows 1ego ria ·tu rr :a · . . . 

mowa Komisja Planu Gospo- liardów, podczas gdy na rok konne. . 1 vJ· h h 1 ły <·h:trakter nawskroś renk-~yj. Eisenhower odw1edz1 rów-
darczego, obradująca pod prze bieżący przewidziano w pla- Wychowanie fizyczne na swyc ~gr~s~yc Pa- r.y. nież Rzym i Ankarę, g~yż 
wodnictwem posła Cieślaka nie 25,9 miliarda zł. wsi obejmie w roku bleż. 660 1Jach ek~pans~oniści ame~ykaJ\s. · ,,.. k pakt śródziemnomorski op1e-

b Ś cy staraJą. s1• o zabezpieczenie .a ·n jest również i~tota 11ak rac· s1·ę ma na osi· Rzyn1-At"'-
(SL), rozpoczęła w dn. 15 · Komisja po więciła wiele u- tys. młodzieży. " t ·1 J k' · "' .. baz morskich i lotniczych. u po norno - nt antyc 1ego 1 ny-Ankara. 
m., rozpatrywanie Narodowe- wagi sprawom wczasów pra- Uczestnicy dyskUSJl poru- \>Fzy~tkich t~'ch pak1ów, które 
~o Planu Gospodarczego na cowniczych, przy czym przed- szali ponadto zagadnienie ka- „'!'rur~" stwierdza. Vf. rlalszym ~i,, t~,.,,.„'" w r.rlu „uzupclnic· 
rok 1949 - od referatu po- stawi ciel CUP wyjaśnił w tej pitalnych remontów w zakre . (•rągn, ze tego rodza.1u rntcrwcn ni::i" i;:o. Nowy nab1'net 1'apon' sk1' 
Rła Ochaba (PZPR) na temat sprawie, że plany na lata na- sie budownictwa mieszkanio- 1-,:c wojskowo · p0lityczne Sta. S 
usług niematerialnych w Pla- stępne przewidują znacznie wego, przy czym wyjaśniono, 11~w ;Z.ie~n?czonyc~ ob~erw_ujc ~ak.t _śr.óJziemno~or~ki ~wl?- LONDYN (PAP.). Jak dano-
nie. "".iększe sumy na akcję wcza- że na podstawie dek;etu o ~e- ~1 1? rowmr>z. ostn.tmo w I~an~e .. b;- 1? .l~k rnne .. twoiy a,1':cr:k:i-n5 si agencja Reutera, premier 

Zarówno z uwag sprawo· sow, zarówno na nakłady in- gulacji czynszów m1e~zkamo- . ·~mcr:vka1_lscy ekspa!1sJ0~11ś~1 ~ 1 ~·· dJ pl.om'lc.1_1: .Pom_:v~la.ny .1e~t Yoshida sformował nowy 
'l:dawcy, jak też z wyjaśnień westycyjne, jak i wyposaże- wych, powstanie w ciągu ro- CJęzą bowiem do wc1ągmęcin Jak.o nr('z re~k~.i 1 międz, run ?3° .,rząd koalicyjny", w skład któ 
'lłożonych Komisji przez przed niowe. ku bież. fundusz w wys. 2-3 T1:anu do paktu śrt5dziemnomors Wl'.l w ha~cme ł.Jor~a środz1em rego weszli przedstawiciele je 
r;lawicicli IUin. Oświaty, oraz W dyskusji nad zagadnie- miliardów zł, który zostanie r,Jr·go • . ncgo. . go własnej „demokratyczno -
CUP wynika, że Polska Ludo- niem opieki n11-d dzieckiem I przeznaczony na remont i kon Szczegoln1<' wiele . trosk „Siły demokracji w krajach liberalnej" partii oraz dwóch 
wa osiagnęła ogromny 11ostęp młodzieżą. wypowiadano po- serwację domów mieszkalnych pts~e „'frud" -:- .Pr~yczymaJą bai,~nu ~ó~iemnomorskfogo s~ przedstawicieli partii „demo­
w dzicdr.inic ~światy i kultu- gląd. ie wszystkie formy te.I pod nadzorem Rad Narodo- t~'orco~ paktu srodz1emnomors ~ośc. w1e~~e .. by zdemaskowac kratycznej''. 
ry. I opield 1Jowinny być prowadza w:vch. br~o "lochy i unicestwic niecne plany J]Odze Skład nowego rządu został 

Wvdatkow<1no na potrzeby nr. przez państwo. samorząd i Po rlyskus,ii Komis.Ja za- . W rezultaci~ zorga~izowania gaczy wo.iennych" JUŻ zatwierdzony przez ie.tlił• 
ł\•t:h dzirdzin ~ycia w świcr.kie instyłtrcje ~poleczne, twierdz.iła rmmatrvwanv dział 1 ::cementowania sił demokra. --• rara Mac Arthur:> 
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W. Aża1ew 59 

Daleko od Moskwy 
- A jak Jefimow? Co on robi? Czym się zajmuje? 

- zapytał Załkind. 
- Jest razem ze wszystkimi. - dał skąpą odpowiedź 

telefonista i Załkind zrozumiał: Tiomkin nie chce po­
dawać szczegółów. 

Aleksy podniósł się. Załkind zakrył ręką słuchawkę 
telefoniczną i powiedział: 

- Aleksy to jeszcze nie jest wszystko„. Muszę otrzy­
mać od 'Ciebie z sensem napisany artykuł do następnego 
numeru naszej gazety o projekcie budowy. Należy opo­
wiedzieć naszym ludziom w czym tkwią trudności, co 
już zostało zrobione, a co nie i dlaczego .tak się dzieje. 
Odpowiedzią na taki artykuł będą dobre pomysły z tra­
sy. Czy pamiętasz co mówił na konferencji Mielnikow? 
Artykuł potrzebny jest już jutro. Czy mogę uważać 
tą sprawę za załatwioną? A wieczorem jeżeli nic ci 
nie przeszkodzi pojedziemy z tobą do miasta do fabryki 
Teriochowa. Jeżeli nie masz nic przeciwko temu to 
doskonale. Żegnaj do godziny trzeciej. 

Wiedziony impulsem Aleksy udał się do Beridzego, 
ale przystanął obok Muzy Filipowny, gdyż obawiał się 
pokazać na oczy Jerzemu Dawidowiczowi. Niewyobra 
żal sobie, jakie przyjęcie czeka go u głównego inżyniera 
i nie umiał znależć pretekstu dla wyjaśnienia swoich 
odwiedzin. Nie chciał ażeby jego przyjście wywołało 
1V>urv ;itak w.'.,cieklo.ki. Może lepiej zaczekać, ~ż się 

uspokoi. Mu~a Filipowna zauważyła niepewność Kow­
szow;l i z własnej inicjatywy udała się do Beridzego, 
ale wróciła zdumiona: 

- Powiedział - „Jestem zajęty". Nic nie rozumiem. 
Czy pokłóciliście się Aleksy Mikołajewiczu? 

- Coś w tym rodzaju - odpowiedział Aleksy i przy­
gnębiony powrócił do siebie. 

Obok biurka Topolewa przechadzał się Grubski „Pod­
pisywali raport imkinsyny!" - pomyślał Aleksy. Obaj 
inżynierowie byli czymś zdenerwowani. Grubski gwiz­
dał cienkim głosem i stale wycierał nos, który stał się 
całkiem siny. Topolew siedział nieruchomo z gniewną 
twarzą, a \yąsy jego poruszały się jak u foki. 
.- A więc, Kuźma Kuźmyczu, nie zgadzacie się? -

zapytał Grubski tonem prokuratora. 
- Nie zgadzam się Piotrze Jefymowiczu, w żadnym 

wypadku nie zgadzam się, - twardo odpowiedział sta­
rzec i odwrócił się od swojego byłego szefa w kierunku 
okna. 

- Nie mogę skryć, że jestem ździwiony i zmartwio­
ny - powiedział Grubski, zwinął arkusze raportu w ru­
lon i odszedł. 

„W obozie wroga rozłam"! - domyślił się Aleksy -
Michał Borysewicz miał rację: głaz ożył, poruszył się 
i wykazał duszę". Nastrój Aleksego poprawił się. Za­
czął patrzeć na starego tak uporczywie, że Topolew rów­
nież podniósł na niego oczy spod krzaczastych brwi. 
Trzeba by,ło coś powiedzieć i Aleksy powiedział: -
Pomóżcie, Kuźma Kuźmiczu! Partorg dał polecenie mnie 
i wam napisania artykułu do gazety o naszym projekcie. 
Należv wviaśnić kolektywowi iakie są nasze prace. 

To może stać się nowym bodźcem ·dla podniesie­
nia inicjatywy na trasie. 

- Ja się nie nadaję na robotniczego korespondenta. 
Nigdy nie zajmowałem się dzienikarstwem - mruknął 
stary. Aleksy zrozumiał, że nie potrafił skorzystać z po 
myślnej chwili celem zbliżenia się. Topolew był wyra­
źnie zdenerwowany rozmową z Grubskim i należało 
obecnie pozostawić go w spokoju. Poza tym wspom­
nienie o gazecie było nie na miejscu, gdyż stary jeszcze 
nie zapomniał historii z karykaturą. 

- Poradźcie mi przynajmniej, co mam opowiedzie4 
ludziom o cieśninie, przecież jeszcze nie zdecydowalitm'y 
jak będziemy robić ten przeklęty przekop. 

Topolew wstał, nic nie odpowiedział i wyszedł. K~ 
szow z wściekłością chwycił słuchawkę, gdyż telefon 
uporczywie dzwonił. 

Zamiast „hallo" krzykn~ł „Stary piernik" i roześmiał 
się gdy usłyszał głos Tani Wasylczenko. - Nie, to nie 
do was, się odnosi, gdyż jesteście młodą marchewką, 
jeżeli będziemy operować porównaniami. Przyjdźcie 
choćby zaraz, gdyż spraw waszych nie można odkładać. 
T~nia przyszła razem z Fiedosowym. Sprzeczali się 

pomiędzy sobą - Fiedosow żartobliwie, a Tania z roz­
drażnieniem. 

. - Proszę s~ojrzeć . Aleksy Mikołajewiczu, czego 
ząda ta rruła dziewczyna. Robi się po prostu 
strasznie! . Fiedosow rozwinął przed Kowszowem zapo­
trzebowame na materiały. - Proszę jej dać wszystko 
od~azu. Nie pr~y)muj~ pod uwagę ani kolejności pracy, 
am naszvch mozhwośc1. Dai i kroDkal 

ID. I!. aJ 



Hl'. 4"' 

lalka o czystość szereJóW spółdzlelni pracy 
Oczyszczanie szeregów spół· 

dzielni pracy winno być do­
konane w oparciu o aktyw 

I 

P·O MYL .KA 
Spółdzielczość pracy tak jak stali być właściciela.mi przed- płac, który mtl!i być zbliżony 

cal::! spółtlzielczo~c do roku siębior~twa - spóldlielnl. i na jednym poziomie z sekto 
1939 nle odgrywala pow:i.żniei A jeżeli dodamy, że są .le- rem uspołecznionym. - Czy 
szej roli ~ospo<larcze.i - była szcze spółdzielnie, coprawda nie ma nieslusznej rozpiętości 
ledw1P tolcrnv·ana w P0\r.cc nieliczni', gdzie pokutują m:v- między płacami robotniczymi, 
kBPital~tyczne.i. Nieliczne śli, tendencje i czyny wrogie a kierowniczymi. - Czy nie 
spólclzi~nle. rrac,v wcgeto- gospodarce uspolec7J1ionej. ma zamaskowanych „dodat­
wal~„ ul~g<:J!y wyna1urze- qdzie je~t tendencja spekula- ków" do stałego wyna<?rodze­
nlu f nieJE>dnokrot,nie prze- cy.ina, gdzie nie t:vlko ha mu.Ir'.? ia - poza premiami. pro­
ks~t-ikał:; ~ię w ciche spółki. się myśl postępową. ale nie dukcyjnymi - bowiem brak 

członków Polskiej Zjcdnoczo- Do ma!eJ piV.ia.rni w jednym z nMZych ttzdrowisk "P11red_ ' 
nej Partii Robotniczej w każ- pownego ranka. rulody człowiek z teczką ~ pachą 1 „Leicą". 
dej spółdzielni, który może 11n:!wieszoną przez ra.mif. . 
być wielce pomocny w dal- · Usiadl w ką.cie, poprosił 0 bntelkę ptw& i zapyta.I korpu.. 
szej konsekwentnej v.·alce od- lentną j~jm':>ść, siedzącą za. kontt1arem: 
dolnej z gnieżdżącymi się tu i _ Proszę pani, którędy ~i' iclzie do Dom~ Zdrojoweho? 

Po w~·p1rciu nkC1panb spół ma w oi:óle treści społecznej dyscypliny płac był często za· 
dzlelc:ość pr;•r~; miała i ma - to nic dziwnego. że Zarząd chęta dla ele1'!'lentów 11ieucz­
odpov•fedni dla rozwoju kii- Centrali Spółdzielni Pr.acy wy ciwych przy zakładaniu spół­

ówdzle elementami spekula- Na to niewinne - zdawało by się - pytanie ?trzymał od· 
cy jnymi, klasowo i ideo~1 0 ob- 1,~łui:ne.i właścicielki piwiarni dość obszerną, - jak Sl\l za-
cymi. raz o tym czytelnicy przP.koua.ią. - odpowiedt. 

Weryfikacja spółdzielni pra _ o „Dom Zdrojowy'• się pan pyt.a? To niedaleko Rtąd. 
mat, w iakim zn~l:izła ~ię w powiedział walkę tym spół- dziclń. 
og~J~ sp0ldzielczoić. - Przy- dzielniom. Analizuje ~ie wreszcie dzia­
eiynil si"C do t~go przychylny W calym kraju od grudnia lalno:ić organizacyJną. spraw­
stown~k Rzadu Ludowei;o _ bu. roku trwa wielka akcja, ność kontroll wewnętrznej, u­
part1i politvcznych - szcu'- maiaca na celu weryfikację iwiadom!enie pracowników w 
gó!nfe rob..,tniczych i wlF>lka spółdzielni pracy. zakresie praw. obowiązków i 
pom::ic finansowa Skarbu Pań Selekcja polega na indywl- zasad spółdzielczości - sto-
stwa. dualnym. dt>kladnyin zbada- pień Ich poczucia spólnoty. 

Zvwi"lowv ruch załoivciel· niu każdej spółdzielni l zasze- Czy odbywają się walne 
ski - w •ycll da~konalych ·wa- regowanlu jej do jednej z zgromadzenia. periodyczne na 
runkach d"l dorobek pnlrnź"'Y ~rzech grup do których istnie rady załogi. rady zakłado\1.'ei 
- gdyż osrólna ilo~ć snóld~iPI- iące spółdzielnie zostaly za- i poszczególnych komisji rady 
ni pi·ac:; wytwórc~<!j i usługo- kwalifikowane. . • nadz.orczej. ~owiem. ~poty~~ 

cy I ~półdzielni „Solidarnoff' o, t!J nlicą. w góą JaldcA 10 minut. AlA, panie, nie zarobi pa.n 
została zakończ.ona w woje- tam teraz nic. Szkod;i fatygi. Tam teraz ~ami chłopi i ro­
wództwie łódzkim przy ak- bctnicy„. Ani jednego porzą(!nego kllenta.! To kto się będzie 
t~'\\'llej pomocy PZPR i Zwiaz u pana fotografował, pytam ja 11i~ pana? O, dawnie,f, to tu pn 
ku Zawodowego. a w na.ibliż- t!ika pier'Wl!za. klasa llrzyj'3żd żJła. Pili, b~.wili 11if, na'\lret 
szym czasie zostaną zastoso- mógłby pan z pomocnikiem, co te w charakt<.rze białeg'> nie· 
wane konsekwencje organiza- dźwie<:li:ia występuje na. foto„-r;ifii, przyjechać 1 tei by 5ię pa,.. 
cyjne wobec spółdzielni gru- nu nmorty.zowa.ło. Ale teraz? Mortus, pa.nie! A jak do lo 
PY II-ej. ~ato:nia~t . t. zw. kalu przyjd~. to panię ka.ta.~trt·fa.. Porządną publikę wystra­
~seu90 ':'. społdz1eln:e ulegną scają. Bo trzeba. wiedzieć, jak to było n mojego 11ąsia.d11. Ku. 
hkw1dacJJ.. , <it-lki. Przychodzili do niego, a. lok&l jest pierwsz& kla..~:i., ,g m1 

Trzeba ,iedna~ zdać ~ob~e zvką. 1 dancingiem. Na.h;iierw to ~iadali w kącie 11a.l.1 i pP.trzyl1. 
sprawę z tego'. re ~becn;i ak- jak się ta lepsza, prawdziwa p:•blika b'l.wi. 

wej w Polsce przekroczyła cy- ~o grul?y I nalczec .będą sle 1 ~a~1e v, ypadk1 .• z7 og 
fr~ !l.101J. a "' ~rimej i,odzi I '\'połdzd1:ue - co do ktorych robotnik°'"'. - czł?nk~w Jest ce 

CJa . oczyszczania numo doko- f Ale potP,J'l'l. to podobno t~n kierownik' od ~wletllcy kh rbun 
nam~ pe:w11:i::o przełomu. !'le tował. Powic'i~iał il!l, :'e co lJęrt'l. po kąt:\Ch się chować, lded 
rozw1ą~11.Je 1eszcze w~zyi:ik1ch !o:it powinni piei:-w~ze micjFce za.imować, bo ich .1r.11t Pol~ka 
trudnosci. '1 om Polske budują. To tak zha<:rlzieli, te za.Jęli miej~c:1. nao. 

woj. IMzkirt'I. około i7o. nie ma zadnych zastrz.~ze1~. tow? I ŚW1adom1e izolowany 
. . - Do grupy II takle społdziel- od istotnych spraw ~półdziel-

Jpc;t to rlorobek duzy - air, nie, które wykazują wvnatu- ni oraz również tendencyjnie 
f}?11'1lda \, sła\~e s~ron~ - ~o- rienia. małe błęd'.l' l ·niedo- nleuśv.'fadomiony o swej roli 
1'll~'vaż ors:amzacia tych spal- cią~nlN~ia - ale równocześnie i uprawnieniach. 
dw:lnl pow~!awała bardzo dają nadzieję poprawy i u- Nie pi!zę tutaj o ordynar-

Walkę tt' 'Złem, 7 oportuniz- lkolo p:irkietn i nawtt tańcz1~ :":ICZ{li. A ta. lepsr:a. pnhllr.z. 
mem, z t:••m wszys~kim, co pod lr•Clść musiała iść w kąt i wreszcie zupełnie preychorlzić prze­
ry\\'& autorytet spc>łdziPlni pra . stP.ła 
cy, co. kształtu.I~ niewłaśc~w1,, I · Więc właściwie to nawP.t, z dobreito ~rea l'ann r.u1zę. Tli" 
szkodln~ą opi~ię prolet&nac- I ma p'ln po co chodzić do Domn ZdrojowP.go. Nie pan od tyc 
kim spoldz!~lmom Jl~~cy -:- taDJ c1rmokratycznych h<1racj:L~; v nie ut2rguie' '· 

cze„to doryv.1c~o, .bezplanowo. r.drowieni;;i. nych nadużyciach, jak sprze-
Obok r.pol~zielm pracy do- Do itrupy HI - spółdzlelnie daż na wolny rynek atrakcyj-

brze zor;!anizo;vtlnych pr~c7: całkowicie wynaturzone i zde nych f dro~kh materiałów. 
ze.;p~ly robotnicze. .rz_<td~J~J moralizowane. Soóldzielnie te przy jednocźesnym produko­
r;;em1.o~ła zuboż.ałego 1 inteli- ulei;:ną lik\vidac.ii. wanlu z gorszych surowców, 
ge~cJi -:--- byly. 1 j~szc:ze sa. ~u Krvterfa ocenv ~ą si:czegó- jak świadome posiarszanie pro 
l owrlz.ie S?nłd,zielnie. i::;iz;e Iowo' zawarte w ·instrukcji dla dukcii itd. - Te wykrocze­sn;,:nl orga.~ł~a„<>ny :t~Ją z komisji wer:vfikacyjne1. ' htó- nia winny b~·ć tematem roz­
" · z~ sku pra„3 najemneJ. ra noszcni.,.ólne sp~łdzielnie praw właścl~·ch sądów, a 

trzeba daleJ nrowadz1c - az 1 _ Bardzo pani clzię!niję _ odparł, płacąc za piwo młody 
dosp~lłnd:f01 zw_~cibęstw1a. . Jr~:lowiek Ale j:i. właśnie z prn~:v NlJotniczi>.i i tylk'> dlatet;o 

po ... ,e czosc ow em, a w ta' · · h 1 · t l 1 · 1 chłopi -in · - 'Id· 1 ·· •t~J ' przy1ec a em. ze są u ro .c•.mcy . 
szczcgo OSC'l spo zie c7.osc Cicho S7.czękn,.,lv z~mvkn.ne clrzvri. 
1>ra.cy na s~ym skr_omnym_ l'd -- .Tak to ni,;.dy ter~ nie wiadomo, z kim ~li' ma. """· cinku powinna. 1tac się row- . ' " · .z . A.< 

i ... d • b d •··le ll~nosć - szepnęła. zawiedi>aon:i. jejmo"'-', A potem dodA.łł 
Do spółdzielni pracy, szcze- kwalifikuje."' przede wszystkim Komisji Spe 

gó!nfo w po~ząt~?wej ~azie Sprawd~anem jest analiza: cjalnej. 

n c„ narzę nem w u o... · t k zwoicie v,-rglądal' • • fundamentów socjalizmu. I z goryczą: „li. a przy ·' · 
'R;rr. Franciszek Forma..• nr.eh~ zalo~yc1elsk1cg? .w.ua- Składu osobowego członków _________________________ , ____ ....__, ___________________ _ 

dl1 się ludzie nastaw1en1. wro- spółdzielni tj. czy zatrudnia je M • d k I 
go d~ odrod~o~ej Polski Lu~ dynie członków - czy też za u~1my o ac"' prze OIDU d?,~e_J. zaś~:eciły, ją . grupy· 1r11dnia siły najemne i w ja- ~ O ·. Ił ·• 
c,_ 1e;<l11ostk\ ~P~Kulu.Ja.~e. kim procencie, czy wszyscy 

.cze~;o wł;:i~ciciet: rozn,vc~ członkowie pniCtija w spół- w dz. iedzinie szkolenia ideologiczne20 szere.aów party,· nych dtobn , ch fahryczek. czy tez dzłelI'li i w jakim charaktert('. c::- :'!9 
rnerbi~hiorstw !':przedawali czy członkaini iia, właściciele W styczniu bieżącei;!o roku po robotniczego". Po Kongre.;le 
SWOlf" warsztaty ~póldzielnl, i dzierżawcy narzędzi produk~ półtora-miesięcznej przerwie, spo Zj<in0rzniowym program kursu 
staiac się równocześnie człon- cji, którymi spółdzielnia pra- wodowanej pracami prz.edkongte rnslał uzupełniony trzema tema­
keml I wicrzycielaml a cuie, .iaki jei::t skład klt.isowy ~owymi, rozpocz.ęly dalszą dz.la tarni, których ·przer01hienie " 
t:o,ki~ rzekomo, w celu z::1- ~zlonków I wła<iz spółdzielni ł~lnnsć Kursy Szkolenia Partyj znannym stopniu przyczyni się 
gwara1itowanla sobie zwrotu l czy nie ma „kumoter~twa'' negoo, które przed J(ongre~em do przyswojenia sobie przez 
Wierz:vte1iiMcl. dyrektorami. (tzw. „rodzlnkl") we władzach prącowaly jako mi~dzypar!yjnc kursantów wielkiego dorobku 
- Zdarzały się również wy- spółdzielni. kurgy stkoleniowe. Kongresu. Tematy te to: „Pod· 

d..,wniclwo fundamentów socja- D1ielnicę przypada d 13. Spo· 
li ~mu w go~pooarcc narodowej". śród 1630 kursantów - 531. li 
V/reszcie temat trze<:i - „PZPR śre<lnia frekwPn<" Ja W)'l'l()~i oko­
- partia typu leninowskie~o", Io 80 procent. A przecież ni~· 
oinawia1ący ~zczei:!ólowo pod- rzadkie są wypadki, grły - w 
bla wy organizacyjne I statiJt innych ośrodk~rh - frekwnnqa 
PZPR, jak również zadania nr· uc t 'k · . . -

padki wvstep·JWaJ!la tyc~ Drugim sprawdzianem fost OfJecniP na terenie l,.odzi i,1_ st~~y ide~logicz~e PZP~". om~ 
dr?b•:ych _fabrykantow, w roU b. adanie stanu gosood::irczego ni ·e kl „ h d t k 

ganizacji party jnyc\ w zakla· zes ni ow me przewyzsza 50 
dach pracy i w organizacjach rirocent. 

• diierzawcow \"l(arsztatow, w 1 finansowego spółdzielrtl. ej przr z;i a,,a~ pracy I w1a1ace mię zy inn. a ie po~z-
~to~unku do spółdzielni. z Bada sie czy spółdzielnie przy K~m1lelach !"z1elnicowych cTCg-ólne zagadnienia. jak histc,i· 
tvni. że z reguły byli oni i przvcho,vui·a nadwvżkl ~urow 57 kursow, M ktor.e uczęsz;:za ryczna droita I doświadc7.enic 

masowych. Na i';lahieJ n~tomiasl je~I zor· 

k · · · J · • 1630 towarzyszy 1 towar:zy· pol~ldl!go ruchu robotĄiczeJln, człon a'.11J t. ·c~ sp0!dz1c ni pra c~ lub gotowej p1·odukc.il. wy szek p~trin!y7 m I intl?rnacJonalir.m, 

Program kur~ów przewiduje ~aniwwana praca szkr:>leniąwa 
również przerobienie dri<fatko· na Dzielnicy 5ródmie j5kie j 
wych dwóch 1em111ów: „ZSRR p · l · kl· h r ,_ 

cy i k1erow1ukam1. jnikk na tle oszczP,dności i ra- · droJ?ll rozwoju Polski Ludowe.I - kraj zwycięskiego suc.ializ· rawe1 w me· oryc .avry-
mu", I „Polska w obozie anty- ~ach wydzil'lonych, jak PZPB 
imperialistycznym". Nr I, PZPB Nr 2, PZPB Nr ~ 

OczywikiP. w tych "-'arun- cjonalnei produkcji. - Czy Prq~r~m kur~ów ohejm11 ir do sncJalizmu. Ml!eriał podsta\\•o 
bch spółdzielnie te byl:v za- spóldzielnit> ~ame wykonu ia najważnieJ!;4e zacadnienia z hi wy rio tego terna tu <.la nowi~ re 
m:i~kowan:vmi spółkami kap!- cykl produkcy.Jny - c?.y feż slorii pol~kiec"o rn-chu robotm- fera!y lrnrlgrcso\\·e tow. Bleru· Jak przc<l51awia się praca kur 
talist:vcz:nyml. gdyż pozostali pewną część odda.la prywat- czeg-o i w tej częsd poważnym ta 1 tow. Cyrankiewicza. sów? Czy wszrdzie J<'St on:i na 
cilonko\''ie. t}. robotnicy nie n,vm rir111om. • materiałem pomocniczym są wy wymaganym P'Jziomie? 
midli żadne!{ri wnlywu na go- Bada się równid dokładnie rłane oruz Wvd zial Szkoleniow'I Drugi wal.ny temat oparty na St1Vierdzić należy. że lak nie-
frodarkę snóldzielni, ::i k::ipi- ir6dh1 środków finansowych. Komi1Ptu Ceritr;:iln~C'n hroszur'f malerialach kon:::-re~owych - na stety, nie je5t. Są dzielnice i 
taliści praktycznie nie l)tze- podział nadwyżki. system p.t. ·„z dziejów polski)?<' ruthi1 refrracic tow. Minca - to „Ru- zaklady pracy, w których kic-

---------------------------------------------------... --1 rownictwo partyjne malo kur$a­
n1i ~ię. interesuje, pracy ich nie Nasi korespondenci p!szą: 

Of 1_ 1 1 , • ~, slov.·~ lłp. ensywa KU tura ftO•OSWIGłOWG w celu podniesienia estetyki 

d łó Z • łók · śv.•ietlic Zarząd Główny organ!· Zarza u G wne,co w1ązku W n•arzv zuie 00 marca kurs zdohnictwa. 

kontrolu.je, a . rzadkie są Komi· 
tety Dzielnicowe, które by na 
plenarnych posiedzeniach posta · 
wiły .c;prawę kursów jako spe­
cjalny punkt porządku dzienni;­
go. lslnieJą przy ws~y5tkich. os­
rodkach szkoleniowych specjalne 
trzy0$obt>we Komis je Szkołenio· 
\\'e, nie wsz~dzie jednak rot.wi· 
jają one dość żywą diialaltmś~ 
i nierzadkie są wypadki, że pra­
cą kursów nie kierują w ogóle. 

Po osi.urnięciach gospodar· cjalistów na wyższym poziomie. 1 rze, Nowej Rudzie : wielu in· rysunków 1 papieroplastyki. Jut 
czych, b~dących podsta,vą rozwo Obecnie odbywa si~ w Szkole nych ośrodkach przemysłu włó· obecn'.e naplywają meldunki ze 
ju. innych dziedzin nasze~o i:y· Wo1ewódzk'ej kurs dla 100 re· kienniczego. 0 świetli:: l Oddzi·alów o przy~lą· 
c!a. przyszedł czas na wielk~ ferentów prncy i płacy przemv· We wszy!lkich świellicach pienm do współzawodnictwa 
ofensy\\·~ lwlturatno oświato· siu włókienniczego. Kursy ma- przewiduje si~ organizowa-":e kulturalno • oświatowego. Recz jasna, że w takich oś-

WI k · d rodkach kursy pracują ~labo: "''4 Wydział Kultury Oświaty sowe dl;i aktywistów - włók- odczytów l organizowanie rói- j ó ·niarze ma.i~ ambicję z 0 mała jest frekwencja uczestm-
Zarządu Głównci::-o Związku niarzy zosta.Jy zorganizowane j ne~o rodzaju kól, jak siacho- bycia pier~·szeństwa w Polsce. ków, slabe jest przygotowanie 
Włókniarzy opr:icowal już plan już w Kaliszu. Pabianicach, B1e1 1 we, Mmowe, krajoznawcze, po· J 'Korespondent .,Glosu" wykładowców, i slahe jest rów 
tej ofrns.y ,.V na pierwsze pó!r"- sku. 1'rn~nÓ\l.'k1'. Zielooej G1· czątkr>wego nauczani.a, tywe~o Marczak Józef nież przy~otowanie ·kursantów 
cu b~e.tącego rohu. Przewi<'lu re do zajęć seminaryjnych. 

I W „ • d I J I I I Godny pochwały wyjąlek sta· on przede IVS~~' ~tl,im . wi f' il)Str~n- 111ce1- OSZCZll n e ' ep ej nowią w tej dziedzinie kursy w 
ną prac\: o5w1atow~ 1 ; z!, olen·o· I zakładach pracy, położonych w 

' ód I _......_ zasjęcru Dzielnicy Górnej' -1q \\.'sr najszers7.yc 1 mas Produkows~ dużo, dobrze 1 ta "' 
lów. Wszystkie kobiety - par· szej ,fabryce Chcemy to osiąg· Prawej. Dzięki umiłowaniu spra· 

wlókniarzy. n1·.o - oto zas 0d~;~ze pocl•_fa- b · • k I · · k' -" ·~~ tyjne i ezparlyjnc pracowmce nąc prze? twiększen:e liczby wy ~z o eo1owe1 przez ·1erow-
Na specjalnych kursach orga- wy socjalistycznego wspólza· naszej fabryki (stanowią one czynnych krosien, uruchomienie nika Wydziału Propagandy tow. 

nizowanych dla męŻÓ\\· zauf J· \\ orlnlrt wii. Zwi~kStón3 zdolność ponad 60 nroc. całe1· z-a10>1!._i) kursów ~'kolenia techn1'cznego I Zagozdę, dzięki jego energii, 
I I h " ·• przedsiębiorczości I talentom or· nia, członków Rad Zak ai ow yc · prod11k'cy jna fabryk fest funda· zobowiązały się pracować wy· zmniejs11·nie !losci odpadków. g-anizacyjnym Komisje Szkote-

członków Komitetów w~pńlzawo illl"lllern tworzenls lepsreg-o Ju· da)nie i podn'P.~Ć jakość .Prod\.l,k I Kore~p indent fabryczny PZZPP niowe faktycznie kierują pracą 
dnichva. Kół Hi::;1eny i Bezplr- tra. CJI. Mamy zamiar zna~znie zw1ę ul. Kopernika 

3
. kursów i kursy prarują dobrze. 

c?eństwa Pracy oraz kierowni- ,.. kszyć lloś~lowo i jakościowo najlepiej w Łodzi. Spośród 57 
kó · 1 li b da omawiane ta- <,n M '"i rlrodze tostało do· wykonywame planu w całej na- J.M. Mielczarek kursów w całej Lodzi na tę w <o\\.e 1c, ę ko < ~ =------------------.._... _________ ..;. ______ .;... ____ --r 
kie za~~dnienia, jak historia I nan . . I D • • b • h 
jedność ruchu zawodowego, sto- ~ zrohrla zało~a .naszych 7..1- z1ec1 ro otn1cze na wczasac 11unek Związków Zawodowych do kłado:"', by rozwi~~r współu- . ____ _... _____________________ ..,.,_ __________ _... 

Partii, or"anir.arJ'a i funkci'onowa wo<ln.1ct.wo pr.i. ('Y 1 lym .s~mvrn ł.liejRcowość Sokolniki mało hy ~łuż,yć jako pr"~'rnto11u dlti ia.b 111 sił i zdrowia. 
"' d ś .ieFt znan" łodr,ienom, cho6 dziatwy ~zkolMi i młudziP:i,v „WeFo!a Gromadka" (tale na 

nie zw:ązkó1v Zawodowych, u· po 
01.~ c pozioin ~~~7.CJ p~O· i'Uajdujfł •i~ zaledwie o 20 km. gimnaijlllnej, ~ zai.;roiO'll,Y~I 7m1ly dzieci awą. Willf) Ptoi 

g·adnienia 50c jalne I bezpleczeft· dukCJI? od naeZC!:O mia~ta. Nic dzi"'- zdrowiu. wśród lasu, 11. raczej oi;rodu 
stw11 pracy, współzawodnictwo We w~półzawodn'ctwiP in:lv· nc;:;o. Przelł wo.iną. mieli do Ho W taki ~ lafoie spo~rib zo~ta ,:>rzy ul. Ka.•prowfrza. Dzie~i 

· 'd J t · 115 osSh kolnik w~t~p tylko labrykenei ła. wykorzystana willn., ~t.;wo· maj~. fn do,lrnnnre \rnrnnki lila 
pra:y, ora:;::nlzowanie mie1s:a "' 1 ua nym ucz:es niczy ' ' lr'·dzcr, poEiadający t"U -woje w111c11 obecnie "'"łarność Cen_ z<~rowi~. mrnld. i.. i rozrvwek 
pracy. urnowy zbiorowe i obli- w z:esi;olowym - 17 tespołów. wille . .A i ohecnie miejscowość tralnego Zarzl!d'.1 Pr<.omys!u or11:-. urozmaiceń nie brak· rów 
czan'e norm, .plan sześcioletni. Poza tym z inicjatywy Ligi Ko· 111e .ic~t ~·ykorzygtywnna przez P~pierniczego. aież. :KajprzP.rói:nicjezych z11h:i. 
ruch zawÓdowy a wieś. sp61- biel przy naszej fabrycr po~la- rohotnik1h'll' w takim stopniu, ro · otrzym~niu odpowiednich wek - moc. Są ~anPczki, rn· 
dzi~Jczość. walka e socjalizm na oowiono uczcić dzień Swięfa iak to hy(; po\l'inuo. Wiele pięk fundu,zów willę wyrP.rnoutown_ ilio, ~'Y wFz1•lkiPc:o rndza;i11 - · 

11Jeh will '\'l'iPci pu~tką, zwis no i obecn. przehyw11 tn 40·dorn slo"l'rem wny•tko , ro mnl"" '" całyl'l'I ~wieci~ i Inne. f(obiPI wzmo-żerriem '"~PC4t.~ l!Zl'Zll w okrP~iP. zimo"ll'vn1, A' dzieci robotników CZPP z ca. Ot·yw:ttPIO'l'l-i pMneh11r .i•::.1 ' " 
Ndsze :>ll\oly - \Vojew:'idzJ.;i j \\'odn'.ctwa !Jl'~CY ptuz i<>rga· •;-hoda, . bo ,ie~t tu niipn""''~ IP.I Pol,;ki. J'o1.0etaiitc pon troe ;:.uz•~ci?. • 

I Centralna - orieszkola spe· nizowani• iesicz.e trzech 7'!500 pirknic i zdro""· \\ llle 111 <>.; 1 ' Jir. ą i fachoną. opieKa nabie Zdrowie tytli d .. ;,.,.i i.:H uod 

' 

i innych. 

W os1atnicl! rfniach Wyrl11al 
Propagandy l<nmite1 u Uidlkie;::o 
PZPR znannie ożywił swo-J ą 
pracę w celu podniesieni:3 1>-nio 
mu org-anizacy jnego kursów i po 
ziomu wykładów i zajęć semina­
ryjnych. Do rzędu I ych słu~z· 
nych posum~c 7.aliczy~ n~­
leży odprawy . przewodnl~ZFych 
t<omi~ji Szkoleniowych I semina 
rla dla wykładowców, obsługi· 
wane przez lektorów z ramienia 
Komi1etu Łódzkiego. 

Rzecz jasna, że kroki le 
wplyną na podnie~ienie po· 
ziomu pra<:y kursów. Wyd~je 
się jednak niewątpliwym, że rJ3 

dokonania zasadniczego przdo· 
mu w tej • dziedzinie potrzebne 
jest pos!awienie w calej rozcią 

gtośc:i sprawy szkolenia ideolo· 
gicznego na porządku dziennym 
ważnych I nieodzownych prac 
wszystkich naszych ins!anCJi 
partyjnych: egzekutyw zakłado­

wych, Komitetów Fabrycznych 

i l(omitctów Dzielnicowych. 

A.P. 

troskliwą. opieką. kierownictwa 
„Wesołej Gromadki''. Dzieci 
są ~ystematyeznie ha.dane przez 
lekarza., który specjalnie przy. 
jeżdża. tuta.j raz w tygodniu, 

O urządzeniu w11ętrza. nawet 
nie ma. potrzE1by mó1'll'ić. Zrozn~ 
iniale, że ws:>.ystko lśni czy~I o­
foią i oclpowiada no11·ocz. eF11~ 111 

wyma.g11niom .. Je~t. <·e11t rnlne o. 
grzewaniP, łwinfło, ł:1:1:iPuki, o. 
raz izolatka dla choryc.h. 

Gczywista, że ,iedna. taka '11'11 
la, nie za~paka,iR potrzPh wszy 
~tkich dzi11ci pracowników pr.:e 
ni,vFłn papierniczego. Trzeba zn.i. 
unie wi~t:ej tego ro<l1n i 1 " • .J 
k<·w. J niewątpliwiP •· • '' "" 
n110 •fn orzone vr 11 ;'.1:1 l1i-B"J 

„Glo.;u 
Knrcspuud~nt. 
t;oh1Jl.11icle~o·' 

W. Kara.I 



• 
3tr. 4 

Z jaz~. lis~onoszy wiejskich w Łodzi 
radzie będzie nad upowszechnieniem czytelnictwa na wsi 

Pocz~a P~skak pracuje corn Celem przyspieszenia rozwo- ni'ków, których liczba wynie-;ie Zjazd listonoszy wiejskich do 
spraw~iel J.t . z:ę ·i .żmudnej pra- ju czytelnictwa na wsi, w któ- ponad 500 osób przez ulice mia- kona podsumowania dotvchcza-
CI' wte o ys1~cznej rze6zy pra- re1· to dd~dzinie tak w1'elk• r'o t d G b N' z I · ' 'k · ł · b ~ s a o . ro u teznanego o m~ sowych osiagnięć poczty w dz ie 
cawni ·ow s U'Z y pocztowo -te (> odgr. vwa listonoo. z u•1'ej's1_.1', d t . I . . . -
I t h 

. > , , " ~ rz.a, g zie nas ąp1 z ozeme w1eri dzinie krzewienia oświaty na 
e ee ntcznej w stosunkowo kró Dyrekcja Okręgowa Poczt i Te 
tkun

. c 
1
· · · . 

1 
cow. ws: i zbliżania j·ej· za pośred-

zas e po wojnie nawtąza- c~rntów w Lodzi zwoluj·e na na zost•J
0 

I • · W czasie obrad, które odby- nict ~'cm slowa drukowanego d.., 
• • - .Y n ąc7:nosc. ze wszyst- najbliższą niedzielę zjazd listo- • dk t 

k11:n1 osr?<lkam1 kraju, a liczne noszy wiejskich. wać się będą w gmachu CM- osro ów ku turalnych nasziwo 
zn:szczema w urządzeniach pocz C 

1 
t kalnej Szkoly PZPR przy Al. kraju. Jednocześnie wykreśli on 

towo • telekomunikacyjnych zo e em eg.o zjazdu ~ę~zie p~ze Kościuszki, wygłoszone zostar.ą dalszą drogę i metody pracy. 
stały usuniete. Dziś można dy~kutowame z~gad111:en, zw1ą· referaty, a po dysku-sji nad nirnt poczty w tej dziPdzinie. Na 
stwierdzić, .że poczta nasza pra- rn~ych z prac~ listonosza wi~j nastąpi wręczenie nagród licz- podkreślenie zasfuguje fakt, że 
ruje na '>Vlełu odcinkach znacz- skieg-<> na odc1.nk.u zdobywa ma I nym przodownikom pracy spo-1 Zja~d Listonoszy Wiejskich, or­
nie sprawniej, aniżeli przed woj ~~."'>'~h cz.~lel~ik~w pr~sy poi- śród listonoszy. wiejs~ich. Wie- ganizowany przez Okrr.gow~ 
ną. .Jest to zasługa przede skteJ 1 u~ptawni_erna akcji pre.nu- czorem uczestmcy Zjazdu uda- Dyrekcję Poczt i Telegrafów w 
w~z1•slkim ofiarnych pracown'- meraty zl.econeJ. Pro~ram Zjal- dzą stę razem do kina, wzglę- Ladzi jesl pierwszą tego ro­
kow J>O:CZlowych oraz ogarnia- du przew:duje przemarsz uczest dnie do teatru. ldzaju impr~ nas:i;ym kr~ju. 
J;icego ich coraz budziej ruchu 
wspó!Z11wodnictwa pracy. D • ,.. • t • • t 
Jednocześnie poczta stała się Zł~, J U ro 1 · pOJU ·rze 

watnym czynnikiem rozwoju na b d 
szego tycia kulturalnego, szcze ę z ie wydawane mięso n a bony tłuszczowe 
i,rólnie na wsi, Akcja zleconf'i Jak się dowiadujemy od W wyniku tf'j interwencji Uusr.czowego na. miesiąc lu-
prenumeraty ~azet i różnyd1 cz;vnników mlarodajnyrh, w władze zarządziły, by w dniu tv. 
cz~sopi~m przyniosła już do- związku z przejściowymi tru- d7!isiejszym, to jest dnia 17, . Każ<ly posiadacz bonu tłus"t 
lychcza~ duże rezultaty. Uslo- dno~ciami na rynku mi„snym b d i h 18 I n b · · k" t I · d ' m._ oraz w n a~ b m. czowego k;i tegoril PR może za 
ftosz w1ejs ·1 s a się ostarczy - Związki Zawooowe inter- posiadacze bonow tłuszczo- • 
tlelem i; fowa drukowanegc, któ weniowały u władz w spra.- wych kategorii PR korzystali fem dokonac zakupu 1 kilo-
re~o wieś polska tak bard~o wie ułatwienia światu pracy mi ... sa w ..i 0 wolnym 
lakn~ł~. zaopat11Zenia się w mięso. • prawa pierw.sr.eństwa przy ~rama .., ..., 

żirzą·dzen1e·„·prezyde·nfa„iii'faS'falDdil :.·".:=-~ •. :::„ N:. ~~·:..: ::::·~,k ·:·:::~ ••• ::-„ ...... 
Streptomycyna dla dzieci • I) Zak~zuje się niniejszym aź do odwołania sprzedawania I 

ivyda\\'.:łnta przez zakłady gastronomiczne, znaj<lujace się na 

.r. 41 

li' tę I z n oUJr ote.,. 

K atar nie hańbi! 
Rozpętała się nad Lodzią burza. Nie dziejo·ua. 'l'aka '(}. 

bie, Iolta.lna lmrza. 
To niezwykle w lutym z,iawisko tłumaczyć ;;obrn nale­

ży d.ziwacz11ą. zimlł· Ri:ę;,iste kropie spływają z naszych 
oczu (wrodzone poc:oucie t'f.tet~'ki każe mi prz1m11!czsć 
nosy), dudniącP. grzmoty kaszlu roz~zier?.i:t ciel doq,d 
powietrze ulic i domów łódzkich . 

Nie potrzebuję chyba vyjasniać . .i:e mówię o gry-piĄ. Al­
bo ją. przechodziliście, albo pn:echod1icie, albo 'bl)dziccui 
przechodzić. 

- Właśnie - p-:-zechodzić . Co:uajmniej połov-~ 1.~gry. 

pionych mieszkańców Lodtl chełpi się tym, że z~mfast le. 
żeć w łóżku, wol;i. swoją gr~·p~ przechollzić. 
Więc chodzą. Ka~zlą, kichają. rozsiewają, ~:irażki. ~le cllo 

dzą. Kurulą się aptec1:ny111i środka.mi, J·1b domowym :;;po. 
sobem. Piją: herb:i.tkę, m~h11y. wódkę, zagry,a.ią pigulk.1. 
mi antygrypowymi. Co pi"ć minnt dotykają. cz;ola, pne­
wracają. błędnie oczym~. li cytąią, się między Fobą: ,.s1Eld~ni 
i trz;y", „siedem i osiem", „osiem i pi~ć ! " - Chodzą. 
„Nie dają się'•. Boh~teny, Ofiary o1io·<viązku, uważaj~cc, 

ie parę dni, sti~zone w !orku. zaw:>la. nie tylko inst;vturję 
w której pracujl!. ale i ,porządek świat.a.. 

I choć tak bardzo przejmuja. eię światem, to przeciP.ź w 
gruncie rzeczy kichają na ~\'"-iat. Dosłownie, Obnoszą si~ 
ze swoją gryp~ i rozno:;z~ ją. 

A najciekawsze, ie spośród nkh cona,imniej dwie tr~~ci11 
wcale nie ma. gr:v11y. Katar jednak, 111b zwykle przez.iebi~. 
nie, nieukniknione przy bie2~ce.1 a. raczej płyuącP.j :i:oi;o. 
dzie, wydaje się tym 111d~iom czymś niemodnym. Po pro,tu 
żenującym. 
Więc łapią gię l!I głowę. '1't"11'"Wl'at lj. oczy, mac?..1~ p11J.s. 

potrzasa.h tr:v'1mfalnie chustką. do nosa„ jak sztandarem 
1 o bwieszczaja.: 

Mam grypę! Ale ja !!ię nie daje! Oho! Porteno-r1iJcm 
j~ przechodzić. Grunt to nie pieścić się z ~ob:i ! 

Zaś autentyczni grypowicze, zawst~'dzeni tą po~ta<7ł 
moratn1. próbuja <totrzym:i.f. J'lacu bohaterom. 

ler<>nie m. Lodzi wszelkich da1i m:i:-snych a la carte.' 
Dozwolone jest podawanie dań mięsnych tylko do obiadów po­

pularnych i klubowych. 

chorych na zapalenie opon mózgowych Wycl:i.ie mi się. ifl dobrzr hyłoby, abyśmy wszyscy zrn· 
Międzynaroilowa Org-a nizac jii li('7.!' 7;• palM1iP opon 111il~.:;:n. bili rach\lne1' i>umienia. Kt.'l no.1uavH\' m~ grypę, niech i.dz~ 

Pomoc . .- Dzii>ciom prz,· Or~aai- . V<ril1 i :!J'llźlicę pro•;iwko' ą. n:ijpierw rlo lekar;;a, a. pntrrr. do łózka. i nie sieje pa'l.ikł 
Il) Zakazuje się niniejszym sprzedaży hurtowej i półhurto-

1vej mięsa i przetworów mięsnych przez wszystk:e rzeźnicze 
sklepy detaliczne. 

ZH<".ii Narodów Zjed11oc·1,on.v··h1 W ł-"·ią~ku z t~·m w s1.pilal•1 ani zarazków. 
w na,ibl.i~szym <"za~ie wzy . .\1 ,\ 1111 .,- Marii nrnchominn:v J 1 ~dzie A kto si~ z:akatarz:vł - niech -.vloży r.ieplp. bi.~l\w~. 
do Po}sk1 streptom~·<"ynę. ktora oridzial na ~:; łóżek, 11 w Pana I wypcha. kieązenie czystymi chustkami i 11racuje normJ!. 

Il!) Z~klady gastronomiczne dla sporządzenia obiadów popu­
ł~r.nych t klubowych. moĘą się za?patrywać w mięso rn pośre­
dnictwem Cenlralt Mięsnej w Lodi1, ulica Inżyn!erska 1 (Ruź­
nia Miejska). 

zo~ta.me przezna1·70111t w.vłą.cl.- 1 . . . nie, bez przechwałek. 
11iP r1a leczenie dzieci w wieku tor111111 w Lagic,„nika~h - or! Bo pamiętajmy, że kat.ar nie hańbi! 
do lat 15.tu, dtorych na gm/ .. rlzial 11~ 30 !6żPk. (m.) STARY LODZIAK 

IV) Zakaz niniejszy nie dotyczy podawania potraw z drobiu 1 
n-1111- 1111- 1111-11111111111111111t1t11•1t1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 11111111111111111111111111111111111111111111111111111111mm1111111111111111111111111111 

dzkzyzny. • 
\') Powyższe zarządzen!e obowiązuje z dn'em oglo~1enia aż 

d(l- odwołania. Ochrona młodzieży rzemieślriiczej 
przed wyzyskiem ze strony zachłannych m a jstrów Winni przekroczenia niniejszego z~rządzenia zostaną pocią­

~nil'c: do surowej odpowied7.ialności karnej. 
Prezydent 111. 1.od7.i 

Lódż, dnia 16 stycznia 1949 r. (-) Eugeniusz Stawithkt 15ć do terminu - było to w ;.ikqe zostały z;ilalwinnl", ka'l­
przedwojennych czasach równo dyrłat na rzemieślnika przyslępa -----

D ' t k' ł • znaczne z całkowitym niemal wal do „pracy" .. Wie ap e I uspo eczn1one oddaniem się nll laskę i n:eła-! Ale bo to była i. praca. Pier-
czynne ,·uż są w Lodz i skę majstra i„. jego żony. Nie '.v~zych „n_auk" _udzielała najCZę-

•> wystarczyła chęć do pracy t: scteJ pan: majstrowa. Uczyla 
Z początkiem bieł,ącego mlc rać się będzie o jak najlepsze pewne zdo l ności. Rodzice mlo~e- nia1ic~c11ia dz!eci, ~oóienia ~o-

si;ica otwarto w todzi dwie z~opatrzenie ludności naszego go czlowleka przede ws7.ystk1m rządkow 1v m1eszkanm. zakupow 
aptcl<i uspołecznione. Są to pier miasta, a w pierwszym rzęd1ie musieli mieć odpow'ednią sumę w sklepie itp. „Popychadlo" ::b­
wsie tego rodz~ju aptek'. na ludzi pracy, we ws7.elkie po- na opłacenie ko~ztów k<.ztalr<>- piero po długich m'e<.iącHch, ~ 
terenie naszego miastii. Przejęte trzeł>ne lekarstw;i. nia. ~iedy już te wstępne trans na\\:ct latach hr;ilo do ręki pil­
one zostały jako mienie ponle· -------------~.:;,,.:.;;.:.;;;:....~--..;..-~-----...... - --- --------
111ieckie od Okręgowego Urzędu R b t • • h l 
Likwidacyjnego, przez Państwo 0 0 ftJCY poma 0'8Ją C op om 
we Zjednoczenie Aptek Spo- 9 .I. d k 
łecznych „Centrosan" na wnio- Metalowe} z Radomska uruchomili nieczynny ODrO e 
sek Ministerstwa Zdrow!a. maszynowy w Piaszczyca ch 

Pierwszymi aptekami uspo-
łerz.nionymi w Lodzi są: apte~a botniczej zrzeszonej w ZMP. 
n:i. ul. Legionów 28 (dawnit!j Już w styczniu br. do akr]! 
Zaiączkiewicz) i przy Pl. Ko- „szefostwa nad wsią" przy~l~-
scielnym 8. (dawniej !(on). pili obok CT.!onków PZPR i mln 

l(iero1vnictwo tych aptek sla- dzieży ZM P - bezpartyjni ro 
botn:cy „Metalurgii", Pa1islwo-, 

Odpowiedzi redakcji 
Stały Czytelnik z PZPW Nr 36. 

Prosimy o przybycie do red3k­
:ji, ul. Piotrkowska 86, Ili pię­
tro, D7.ial Korespondencji, \\· 
zodzinach od 9-ej do 15-ej. 

wej Fabryki Maszyn Młyń­
skich i Odlewów oraz Państwo­
wej Fabryki Mebli Giętych nr I. 

Obecnie wszystkie rnkłarly 
przemysłowe w Radomsku bio­
rą udzial w tej akcji. 

Brygady „szefo-stwa nad w~ią" 
postawiły !'IO'b!e jak() pierw~r.y 
cel - wyremontowanie ośro:l­
ków masr.ynowych do okre5u 
rozpoczęcia pierwszych prac wio 
~ennych w polu. 

Tow. l't\. Kasztelan. Prosimy 
,., pr;:ybycie do redakrji, ul. Pio· 
lrkol\·sh~ 86, 111 p. - Dział Ko 
respondencji, ~: godzinach od 
~·ei do I ."i-ej. 

Dokonano już komplclne?go i\ 
montu maszyn rolniczych w kił­

Spa.wacz E. Andrysiak repa- ku ośrodkach maszynowych w Po pra.cy - wspólny posiłek 
ruje beczkowó'll strażacki powiecie radomszczański.m A\i~­

Tow. Janosik. Niestety nie. 
Spró'.:Jujcie napisać coś prozą i 

terenu \\'aszego zakladu pracy. 

dzy Innymi robotnicy „Metal11r 
Klasa robotn:cza Radomska gii" wyremontowali zaniedbany 

już w okres:e współ~wodnictwa ośrodek maszynowy w PiaszcLy 

nieC7ynne ma5zyny rolnicze i na 
rzędzia roln'cze mało i średnio­
rolnych w Piaszczycach. 

nik, strug, młotek czy igłę. I kanlowt naukę w 57.l ole, a ,., 
Te obyczaje - w szczątka- stosunku do ZMP-owców, k\ó· 

wej juz wprawdzie postaci - rzy rozmawialt z nim n~ le !~­
przetrwały w$ród niektóry~h maty, odnosił się zdecydowanie 
wlaścicielt zakładów rzemieśln:- wrogo. 
czych do dnia dzisiejsze!p. Ob Ozirn'ński nape1vno w:i-
Mimo, że ustawodawstwo pr~- . · · . 
cy. i ustawadawstwo socjalne h dawne m.etody pracy term1·. 
określa dokładnie warun!<i pra-:y natorów, k1edy 1 zdam om byli 
młodocianych. ~ą wypadki postę wyłącznie na łask~ swvch m~ i· 
powan:~ .w~rew tym. przepisom s~rów. Ob Ozimiński ;apomma, 
1 utn:11n1afll!a mlodztezy do:i1• - . 
wania nauki i umiejętności za- ze ~a~stwo Ludowe otacza 
wodowej. mlodztez nailepuą - na jak>} 

Związek Młodzieży Polskiej. je stać - opieką. Pa!lstwo 1:.i-
dby tym !aktom. przeciwdz:alać. dowe docenia również wklad 
powołał speCJalne brygady 
kontroli warunków pracy mło- pracy rzemiesłników z:rz~si '· 
docianych. Oto charakterystycz- nych w spółdzielniach, czy pr3k 
ne bardzo wydarzenie, zaob~er· tykujących indywidualnie. Zde­
wowane przer. jedną z niell. cy~owanie je1nak zwabać bę-

W zakladzie krawieckim Oz1- dz1e . wsrelk1e przejawy wyzy. 
miń~kiego Leonarda przy ul. siw 1 złe] wol„ w ;;losunku do 
Pryncypalnej 55 terminator P:<?- młodzieży. 
truszczak Marian wpłacił na - -.. ............... ._,,..,......;. ................. .,.. 
koszta ~sztalcenia 16.000 zł. Po 
roku pra~y zostal zwolniony f L k • k 
dopiero na. s~u!ek _ interwenc_n e arze· ZWIQZ OWCY 
Izby Rzem1eslntcze,1 ponow:ttP b . • 
przYJ!~ly. Ob. Ozim'ński Leona·d pomagą U ezpu:czaln1 
nie przestrzega przepisowych w w a lce z grypą 
godzin pracy, utrudnia prak'y- L~karze lódzcv,. zrzeszeni 1r 

~·wiązku Praco1';ników Slniln·· 
NA STREPTOMYCY\:.Ę: DLA /~Jro"i~, na wniosek dr Gol.,·_ 

TOW. ZA \\'ISZY hto".·„k1c;:;o zglosili jednogłośnie 

Z inicjaly\\·y kola 7,.\\P przy 
Spóldzielni im. I\. $w1ercze -.v­
skiego w Lodzi. ul. Jakuba nr 16 
7.ebrano wśród rnhotniknw Spjł­
dzielni kwotę 4490 zł, n:i zakup 
streptomycyny dla chon•.go tow. 
T. Zawiszy. 

81''0,J~ pomoc dla ubezpiccio-
11ych c!ior.v1:h na zr~ pę "' zrn. 
l"•1L;e11111 n1eb~zpi„.cze1i!;t·1,-a, ja 
ki~ epidrmia grypy nicHe r<•­
hotniko"'"i łódzkiemu. Post ano· 
w>onn ró1rniPŻ. hy lekarze, u. 
c-!1 . .-lają<'y się od te::n n~o" 1ąz­
k~1 , zoFtali surmrn nnpięfn01rn­
Ji.l. 

Tow. T. Dyguda. W sprawie 
\\'a~zej hędziemy interweniować 

w Starostwie Grodzkim. Skomu 
nikujcie się z nami Piolrkow­
;ka 8f1 lll piętro w godz. od 9 
do 15-ej. 

przedkongresowego przystąpiła cach. 
do akcji „szefo-stwa nad wsią". „Wyprawa Piaszczycka" na l eży d 
Podobnie, jak miało to miejsce do najbardziej udanych z 58 stypen iów 
we współzawodnictwie pracy w szeregu wyjazdów brygad ro-

L1>karz~ - r.wiązkowc'I' wr. 
p<'łnią swój ~poleczn,1• obow'lł. 
zek i pn,vcz~·nię się -walnie 

Tow. Jaranowska. Sprawa Wa 
sza bardzo nas zain!eresowala. 
Postaramy się ją wyjaśnić. 

Tow. S. Olczak. Niestety obe 
~na Umowa Zbiorowa nie prze­
widuje jeszcze tego rodzaju do 
da'ków rodzinnych. Zasięgaliś­
my informacji w Zwi ązku Włó­

kniarzy. 
Tow. żuraw Jan z Brzezm. 

Uwai~:ny, że przeciąganie dys-
1{U5ji na len temat jest zupeł­

nie zbędne. Oczywista rzecz. 
1i Brzezin~ m11s1ą być odbudo 

największych zakładach przemy- botniczych na wieś w po- dla studentów Politechniki Lódzkiei 
slowvch Radomska - tak i w wiecie radomszczańsk-:rn. Bryga­
akcj( „szefostwa nad wsią" in'· da robatników „Metalurgii" wy ułundował Centr~lnv Zarząd Przem. Papiernicł:.ego 
cjalywa spoczęła w rękach czlan remontowała w piaszczyckim o~ Przemysł Papierniczy w troscP kadr pracowniczych rozbudowa! 
ków PZPR oraz młodzieży ro- rodku maszynowym wszystkie o podnitsien'.e kwalifikacji swy~h sieć kursów i szkóf na pozio-

~-~~~~~~~~~~~~~~-Z~n~a~C-h~O~,~-K~r~v~m~~~~ m~ ~hzym. ~d~m i wyż-

11§ . -na.-
1 
••• rob.on.dzr.e • szym. Celem przygotowania per-

( skazany na 50 tys. złotych grzywny sonelu technicznego na wyższe 

Wczoraj w Sądzie Okręgo­
wym jako instancji odwoiawczej 
rozpoznawana byla głośna :i.pra­
wa Slanisława Kryma, który za 
uprawianie niedozwolonej prakly 
ki lekarskiej został skazany w 
październiku ub. r. pniez Sąd 
Starościński na 3 mies i ące are­
sztu i 150.000 złotych grzywny. 

s~ę. że sprzeda wał zioła, ch'l<! [ czy praktyki, stooowane przez 
me neguje, że posługiwał się oskarżonego, mogły być p~clą 
„stożkiem" magnetycznym i .• bą gnięte pod mian~ uprawiania 
kiem". praktyki lekarskiej. Na pytanie 

Za wy jąlkiem dwóch świad- to odpowiedzlil tw ierdząco ble 
ków, z których jeden rozcz1ro- gły . docent U.t. M usiał. 

staoowiska w iakładach pracy, 
Centralny Zarząd stworzył przv 
PoHechnice tódzkiej sekcj~ pa­
pierniczą - jedyn ą w Polsce. 

Centralny. Zarząd ufundował 

także pokaźną lic1bę styp<>o­
diów dla studentów Politi>chniki 
Lódzkiej. 

28 stypendiów przypada na 

'':'liz z kolegami z ·ebez.piec<1al 
m do zwaln11ni11 epirlemii. 
Hasło, rzuronP przez lekarz.,. 

- z-wią1,kowcó..- z,Jstało w dni~ 
W<'Zora,iszym podjęte przez: le­
k1<1·z:v szpitali miejskirh w I.o. 
ilzi, któn.> iill}c 1.a prz:--kladem • 
le knrzy woj$kowych wzięli u. 
d2ia!. w akcji zwalcz;i nia epi­
rlPm11. Lekarze szpitalni ndziaJi 
li pomoc." w ilomaah 1.30. ciu 
1·hr>t'.'·m - ubezpieczonym. 

W ilniu ilzi~ie.iszyin -w ila1. 
>:7.nn rią.gn \Pkarze ~zpitalni hę 
rl'!- ~klarlae wi7,\"ty domowe cho 
"·'·m (m.) 

OFIARY 

1850 zł - na Pomor Zimową 
wydzia ł mechaniczny, 24 na che wplacilo kolo ZIV!ązku Zaw. Pra 

Sprawa budziła olbrzymie za­
interesowanie, o czym świa'.ł­
czyły olbrzymie tłumy publkz-

wane. no~d. których nie zdołała parnie 
T1nv. B.F. - Lódi. Prws1anc kić sala rozpraw. 

wał się co do metod Kryma. a 
1 

Pr,Jkurator Stefaniak wno~f. 
drugi nie mi a ł przekona nia dn by w i mię praworządności Sąd 
otrzymanych ziól - ponad :lO wymierzył oskarżonemu 7-a 
przesl.ichanych świadków zezna- uprawi~nie niedozwolonej pral\­
lo, że Krym nie pobierał pienię łyki lekarskiej karę odpwiednią 
dzy za porady; pl;icili jedynie do je~n czynów. 
za ziola. '\a zapylanie pr1.e1vorl- Sąd. pod przewodnictwPm sę· 
niczącego. oświadrzy l i, iż wie· dziego Zabińskieg-o uchyla)'Je 
dzieli. u Krym nie posiada dy wyrok Sądu Starościńskiego -
plomu lekar.:kiego. ' skazał Stanisław i! Kryma ru1 

mlczny. li n~ elektryczny. cownil\:ów Dyrekc jl Przemysłu 

71 
, • f Wlókienniczego. 

now<:lh1 .11 ~\nrzyslamy Pro.;~· i OskafŻG':Y . nie P!zyznaje ~i~ 
my o dalsze ma!Hii!h- do Pr-:i- OIJ uprawia ma ntedozwolonP J 
mvi..a·. ' pr a'dvki IE'k~r<~ii> i. tłi1m~cl~C N~steonie c hodziło o uslałenfe. fiO_ooo zlotvch 11rzvwny. 

, OZ O tarę na .1800 zł. - na Lódzka Rodzino Pomoc Zimow !:I R:;idiową wpłacił nersori_el Przeq: 
ą . .szkol! Zarzadu M1e 1sk1ego 

• 
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Z żqcia Partii 
UWAGA! Słuchacze kursów Par­
tyjnych Dzielnicy Górnej - Prawej! 

w lokalu Dzleln.icy Sródmie~cie 
- ul. Piotrkowska . nr. 53 - od­
będzie się zebranie członków PZPR 
Kota Wydziału Prawa. Obecność 

wszystkich członków obowiązko­

wa. 

Hallo, tu Pogotowie Ratunkowe! 
Dziś dn. 17 bm. odbędą się wy­

kłady w następujących zakładach 
pracy. 

Ofiarna służba lekarzy PCK TEATR w.['. - Jaracza 21; 
Dzi,; o godz. 18.45 „Gody We­

;;elne" - widowisko ludowe 
PA'NSTWOWY TEATR POW• 
SZECHNY, ul. 11 Listopada Zl; 

Godz. 13.30 - Ośrodek konfek­
cyjny Nr. 3 (wyki. tow. Saar); 
godz. 15,15 Ubezp. Społeczna 
(w1'kł . tow. Hajdrych); godz. 16 
„Jmmas" (wyki. tow:. Olszewski). 
UW AGA STUDENCI PZPR-owcy 

WYDZIAŁU PRAWA! 
W dniu 19.II.49 r. godz. 19-ta, 

Temat referatu: - Narodziny mar­
ksizmu. Biblicgra!ia: Manifest Ko­
munistyczny, Rozwój socjalizmu 
od utopii do naUkl - Engels. Trzy 
źródła i trzy części składowe mar­
ksizmu - Lenin. 

Co no,vego w ZMP 
UWAGA! Clłonkowle Koła Tere­
nowego ZMP przy Dzlelnicy Sród­
miełcle - Prawa w todzl (Że­
romskiego 41). 

Dzl.ś, dn. 17 bm. o godz. 18.30 
w lokalu własnym odbędzie się 

1ebranle Referatu Imprezow~o. 

UW AGA! Czlonkowle grupy samo 
ksztalcenia markslstowsklego Dziel 
ntcy Górnej - Prawej I 

Dziś, dnia 17 bm. o godz. 17 
odbędzie się w lokalu Dzielnicy, 
Gdańska 75, odprawa członków 
grupy. Obecność obowiązkowa. 

~ Co nowego w ZAMP 
UW AGA HUMANISCII I UW AGA! ZAMP-owcy sludenci 

Za:rzlld Kola Filologów zawiada- trzeciego I czwartego roku wydzia­
mi11, :l:e dziś, dn. 17.11. 49r. o godz. lu matematycmo • przyrodniczego. 
20..J przy uL Lindleya 3 sala 12, Dn. 17 u. br. 0 godz. O-ej od· 
oeędz1e &ię zebranie Kola. będzie slę zerbanle kola nr. 19 
Obecność członków obowi~zko· w lokalu przy ul. Lindleya 3, sa-

..,.. . J ia 12a. 
UWAGA ZAMP·owcy ll ROKU Obecność obowiązkowa 

PRAWA I . 
Dziś 17 bm. o godz. !8.JO w UWAGA! ZAMP-owcy studenci 

-łwietlicy ZAMP ul. Piotrkowska / pierwszego roku wydziału mate­
m. 46, odbędzie się zebranie or- matycmo - przyrodniczego. 
ganlzacyjne. Dn. 17 II. br. o gcdz. 20-ej od-
Obecność wszystkich członków będzie się zebranie koła nr. 33, 

bezwzględnie obowiązkowa. w lokalu przy ul. Lindleya 3. 
~:::„~:"~J:'!W·::\;J ': · J~:-··&--li· -··.._,_::--,.~~fit!liill!!~Zzt·l·:.i'#:·:i"f0:::.'.~~~:2~~x·\U 

Jest późny wieczór. W kan- dek wymaga natychmiastowe 
celarii Pogotowia Ratunkowe go ratunku. 
go PCK rozlega się dzwonek Okazuje się, że sprawa jest 
telefonu. Dyżurny telefonista bardzo ;poważna: istnieje po 
podnosi słuchawkę: dejrzenie, że to wylew krwi 

- Hallo, tu Pogotowie Ra- do mózgu. Chory musi być 
tunkowe PCK! Jaki wypadek? przewieziony zaraz do szpita­
Tak... Aares? Ile lat ma cho la. Sanitariusze przenoszą go 
ry? do karetki. W szpitalu trze­

Wszystkie dane notuje się ba chwilę czekać - lekarz się 
dokładnie na kartce, którą za niecierpliwi, bo inni chorzy 
biera jeden z sanitariuszy. czekają na ratunek. W końcu 
Apteczka już zapakowana - załatwione i karetka wyrusza 
lekarz z sanitariuszami ws!a- w dalszą drogę. · 
dają do karetki i pogotowie Atak szału okazuje się zwy 
wyrns-.ia w drogę. kłym wypadkiem pijaństwa. 

W ciemnej bramie czeka· Ktoś się upił, wszczął awantu 
człowiek: - Tędy, panie do- rę i żona wezwała Pogotowie. 
ktorze! - Po krętych scho- Tu lekarz udziela ostrego na 
dach wchodzi się na górę do pomnienia. 
mieszkania. Lekarz przystępu Pogotowie jest po to, aby 
je do badania, zadając jedno- nieść pomoc potrzebującym, 
cześnie pytania: - Jak dawno nie można go nadużywać do 
chory poczuł się źle? Czy cho spraw błahych. 
rował już przed tym? Czy sie - Niestety - mówi nam do 
leczył? - któr. w dalszej dr?dz~ - czę­

- Przygotować zastrzyk! _ s~o Jeszcze zdapaJą s1ę W?'Pad 
Sprawne ręce sanitariuszy po ki alarmowama Pog.otow1a w 
dają potrzebne przedmioty. spra':"ach. ~tóre moz~aby z~­
Lekarz udziela ,pierwszej po- łatw1ć u .lekarza w dzień_ i me 
mocy, wypisuje receptę i po- wymagaią~ycn natychm1.asto­
ucza rodzinę chorego, jak ma wego przy1a:zdu ~ogotow1a. 
się z nim obchodzić w razie . N~. punkcie. dyzurny .meldu 
pogorszenia. 1e, 1z dzv.,omła Ubezp1eczal­

Karetka pędzi szybko z po- nia z zapytaniem, czy nie ma 
wrotem. Tam już czeka ią in- wolnej karetki, gdyż Pogoto­
ne załoszenla - trzeba się wie Ubezpieczalni nie może 
śpieszyć, bo przecież chodzi sobie dać rady .z nawałem .wi 
tu o zdrowie, a często i życie zyt. Podano kilka adresow. 

dbali o umieszczenie widocz­
nych numerów na każdej bra 
mie, - mówi doktór. - Przez 
ten czas, który straciliśmy na 
szukanie, możnaby już ko­
muś pomóc. 

Robi się widniej - nadcho 
dzi dzień. Lekarz i sanitariu­
sze są śpiący, lecz nie można 
odpocząć ani chwili ,gdyż zno 
wu dzwoni telefon i trzeba 
wyjeżdżać do chorego. 

Podczas jazdy prowadzimy 
dalej przerwaną rozmowę. 

- Często zdarzają się narze 
kania na Pogotowie - mówi 
lekarz - a przecież robimy, 
co możemy. Jedziemy zaraz 
po otrzymaniu wezwania, tyl 
ko, jeśli dostaniemy kilka 
zgłoszeń na raz, musimy za­
łatwiać je kolejno. Możnaby 
polepszyć ten stan (karetek 
jest dosyć) i zorganizować dru 
gą zmianę, ale cóż, kiedy brak 
nam lekarzy. Nie wielu leka­
rzy chce pracować w Pogoto­
wiu, gdyż praca jest ciężka, 
wymaga poświęcenia. 

Tak - praca jest ciężka, 
ale i zaszczytna. Nieść pomoc 
cierpiącym, łagodzić ich dole­
gliwości - to najpiękniejszy 
sposób służenia społeczeństwu. 

•Dobrze, by o tym pomyśleli 
lekarze l żeby choć kilku chęt 
nych zgłosiło swą współpracę 
z Pogotowiem PCK. Ułatwiło 
by to bardzo niesienie pomocy 
potrzebującym. 

Sylwina Wąsakówna. 

o godz. 19.15 „Kluba kawale­
rów". 

TEATR KAMERALNY DOMU 
ZOLNIERZA. Daszyńskiego Nr 34; 

o godz. 19,15 „Wyspa pokoju". 
TEATR .,MELODRAM", ul. Tra· 
ugutta 18, 

Godz. 19.15 „Synowie"'. 
TEATR „OSA'', ul. Traugutta l 

o godz. 19.30 „Porwanie ·sabi­
nek". 

TEATR „LUTNIA", ul. Piotr-
kowska 243; 

o godz. 19 .13 „Baron cygański" 
T"'ATR LALEK „ARLEKIN" (ul. 
Piotrkowslta Nr 152): 

o godz. 17 „Dwa Michały 
świat cały'". 

TEATR KUKIELEK RTPD, Ul. 
Nawrot Nr 37, telefon 160-0'7. 

Codziennie prócz poniedział-
ków dla szkół o godz. 9 „Plno- , 
kio'". w niedziele i święta o go­
dzinie 12 „Historia cała o niebie­
skich m!gdalach". 

•,.~.· 
I ·. I ·>·, · I ' 

ADRIA - ul. Marszałka Stallnn 1 
„Kulisy wielhicj Rewii" - i::octz . 
15.30, 18, 20 .30, w nledz. 13 .. -
film dozwolony dla mlodzlezy. 

BAŁTYK - ul. Narutowicze 30; 
Skarb" - gódz. 13.30, 16, 10.3Q, 

21 w nledz. poranek 11.30 -
d~zw. dla młodzieży od lat 14. 

B:l.JKA - ul. Franciszkańska 21 
,,zwariowane lotnisko" - godz. 
18. 20. w nledz. 14, 16 - dozw. 
dla młodzieży. 

GDYNIA - ul. Daszyńskiego 2; 
„Program aktualności kraj. I 
zagr. Nr 7", - godz. 11, 12, 13, 
16, 17, 18, 19, 20, 21. Kalend . k b . ludzkie. Pogotowie PCK wyrusza więc _ arzy wy orczy Na punkcie PCK dyżurny pod ~e ad_resy. „ 

do Komitetów Sklepowych PSS ~~ł~~~~nf~~7 :~:d:ó~:ek L!: N;n;:;Y~~~~~~, i:i~~ąd ~~j~:~ „ ... „ .... „ ... „„~~~~;:;"""'"""""' 
W dniu 17 lutego 1949 r. o godz. 31 (Mielczarskiego 5). Zebranie karz przebiega szybko wzro- dżamy. nie ma numerów na 

18.30 odbędą się zebrania wybor- odbędzie się w lokalu szkoły 3 kiem dane: mężczyzna 40-let bramach domów. Utrudnia to 
cze do Komitetów Sklepowych PSS - 11-go Listopada 27. ni - atak szalu kobieta lat i opóźnia w znacznym stop­
w następujących sklepach: Sjtlep nr. 324 (Dubois 54). Ze- 35 - atak ser~a, staruszek niu szybkie znalezienie po-

HEL - (dla młodzieży), ul. Le­
gionów 2-4; 
„Zygmunt Kłosowski" (godz. 
16, 19, 20, w niedz. 14, poranek 
11.30. 

Sklep nr. 55 (Sanocka 24). Ze- branie odbędzie się w lokalu skle- lat 68 - utrata przytorpności. trzebujących pomocy. 
branie odbędzie się w lokalu nko- pu nr. 324 - Dubois 54. itd. - Gdybyż ludzie zrozumie-
ły 80 - ul. Tuszyńska 31. Sklep nr. n1 (Łąkowa 12), 11 - Jedziemy najpierw do te U, że leży to w ich własnym 

Sklep nr. 67 (Tuszyńska 107), (Lipowa 63), 326 (Plac Barlickiego go staruszka - dysponuje do interesie i nie o.glądali się na 
35 (Sląska 39), 400 (Tuszyńska nr. 2), 251 (Żeromskiego 30). Ze- któr - w tym wieku wypa- administrację domu, a sami 

W dniu 17. II. 1949 r. o godz. 
18-tej w lokalu związkowym przy 
ul. Wólczańskiej 5, odbędzie się 

zebranie pracowników Wydziału 

Ewidencji Ludności, na którym 
odczyt pt. „Karol Marks - :tycie 
I dzieło" - wygłosi ob. J. Jago­
dziński - Nacz. Wydzialu Oświa· 
ty. 

MUZA - Ruda Pabianicka; 
„Pleśti Tajgi" -godz. 18. 20, w 
niedz. 14, 16 - dozw. dla mlo­
dzleży. 

POLONIA - ul. Piotrkowska 67; 
„Skarb" - godz. 13.30, 16, 18.30, 
21, w niedz. poranek 11.30 
dozw. dla rnłodz. od lat 14. 

PRZEDWJOSNIE - Żeromskiego 
Nr 'lł-76; 

147). Zebranie odbędzie się w lo- branie odbędzie się w lokalu Gim :---­
kału szkoły 102 - ul. Trębacka nazjum - Lipowa 49. 

-----------------------------. f:~1:e.t:;;;'dtJ.S%~~'it:~t:S::;i;~~-' -:-·_::~~ !~~;:·~tt 
„Dzwonnik z Notre Dame" -
godz. 15.30, 18, 20.30, w niedz. 13, 
dozw. dla rntodz. od lat 16. 

nr. 8. Sklep nr. 337 (Piotrkowska !!), 
Sklep nr. 266 (Zgierska 256). 218 (Piotrkowska toi), 279 (Piotr­

Zebranie odbędzie się w lokalu kpwska 141), 340 (Piotrkowska 
świetlicy MZK w Helenówku. 130). Zebranie odbędzie się w lo­

Sklep nr. 22 (Ogrodowa 34), kalu SO~ - A. Struga 1. 

---------------------"'!!"-----------------~} 
PRASA RADZIECKA 
INFORMUJE ..:... · uczy - BAWI - ciEsn 
Prw.umeratę na około 200 tytułów pism radzieckich, 
przyjmuje 

R:S.W. »Prasa« 
Piotrkowska 70 
Piotrkowska 98 

Kolportaż 

Księgarni~ 

Czechosłowacka orkiestra radiowa 
da dwa koncerty w Łodzi 

Za kilka dni przybywa do Pol· nym muzyki czechosłowackiej, u 
ski na kilkudniowe tourn/!6 Wiei- nas dotychczas rzadko lub jeszcze 
ka Orkiestra Symfoniczna Radia wcale n ie wykonywane. M. in. 
Praskiego w pelnym 120-o&<>bo- specjalne zainteresowanie budzą 

wyro 1;\<.\adzie. utwory młodych kol!lpozytorów 
Zorkiestrą przybywają dwaj dy· czechosłowackich: Symfonia Ve­

rygenci: pierwszy kapelmistrz riska, Watiacje symfoniczne Krej­
orkiestry Karel Ancerl oraz ka- czl'ego I baśń symfoniczna „W 
pelmistrz Alois Klima. W kancer- Tatrach" Vitcslava Novaka. . 
tach weźmie równlet udział pia- W Łodzi odbędą się dwa kon­
nistka czeska Vera Repkowa, któ- cerly Orkiestry Radiowej z Pragi: 
ra wykona koncert f-moll Chopina . W sobotę dn. 26 bm. wieczorem 
W programie orkiestry 'Znajdą się dla łódzkiego świata pracy oraz 
dziela Smetany, Dworzaka, Fibi- poranek w niedzielę '27 bm. Pier· 
cha, Novaka, Verlska 1 Krejczl'e- wsza część niedzielnego poranku 
go. Wszystkie te utwory 111 pod- transmitowana będzie przez wszyst 
"lawowym repertuarem symfonlcz- kie rozgłośnie Polskiego Radia, 

PODZIJ1}KOWANIE 
Za wzięcie udziału w pogrzebie zmarł-ego ojca na­

szego Kaleckiego Antoniego, pracownika MZK skła 
dają tą drogą serdeczne podziękawanie P.Z.P.R. 
Zw. Zawodowym, Radzie Zakładowej, Dyrekcji i 
wszystkim pracownikom 
5'i6 żona i Synowie. 

- -
LóDZKIE ZAKLADY GARBARSKIE 
W t..ODZI 

zatrudnią od zaraz pracowników umysłOW)"Ch 

1) kierownika sekcji gospodarczo ... transporto. 
wej, ' 

2) kierowilika sekcji statystyki, , 
3) 1-go starszego referenta. do planowania 

i statystyki. 
4) 2-ch wykwalifikowanych księgowych, 
5) 1-go rachmistrza, 
') 1-go teehnika budowlanego. 

Zgłoszenia. do Wydziału Personalnego, Łódź, uli~ 
Piotrkov.>Ska 102a. 400k 

MŁYN 
OTOROWY 

J. Sejniak, A. Kupczak i S-ka 
Kłodawa p. Kolo 

Telefon Nr 5 

Prowadzi przemiał gospoda~czy MECHANICZNA TKALNIA ZAROBKOWA i 
fi) . 388 

B. Byczkowski n i·.: .~:~:;;;==:~=n:n:;:Z;;;;:A:Kł==,A=D=Y==~==:~==== 
Pabianice, ul. Łaska Nr ~1 I ~!:=:LU BAWEŁNIANEGO Nr 1 W l..ODZI 

111 

Intynlera mechanika 

Ili 
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MŁYN WODNY 

ZYGMUNT MARKS 
PRZEMIAŁ w Boczkach 
GOSPODARCZY . . I O) 396 C9) 
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Technika mechanika 

Technika budowlanego. 
Zgłoszenia osobiste przyjmuje Wydział 
ny przy ul. Tym.ien.ilckiego Nr 7. 

-Gl.óWNY LIKWIDATOR 

Personal-
402k 

P AN'STWOWEGO PRZEDSIĘBIORSTWA 
TRAKTQ.RóW I MASZY'N ROLNICZYCH 
poszukuje 
RUTYNOWANYCH 
KSIĘGOWY~H - BILANSISTÓW 
do pracy w LQdzi i na wyjazd. 
Warunki do omówienia. Zgłoszenia osobiste c. 
Biuro Likw. Łódź, Al. Kościuszki Nr 48 of. Ill P; 

Ogłoszenia DROBNE 
ZGUBIONO kartę rejestracyjną 
RKU, Wawrzyniec Zygmunt, wieś 

Węgrzynowice pow. Rawa Mazo­
wiecka. 574 

ROBOTNIK - ul. K!liińsklego 178 
„Zagubione dni" - godz. 15.30, 
18, 20.30 w nledz. 13. - film do­
zwolony od lat 18. 

REKORD - ul. Rzgowska 2; 
„Wilki morskie•• - 1 seans go­
dzina 16, niedz. U - dla mło­
dzieży. • 
„Siostra lokaja - godz. 18, 20, w 
niedzielę 16) dozw. dla miedz. 

SKRADZIONO legitymację ZZ, 
tramwajow11, dowód osobisty, No­
galski Jan, legitymację tramwajo­
wą dowód osobisty Nggalska Wła­
dysława. 573-g 

ROMA - ul. Rzgowska Nr 84; 
„Dzieci kpt. Granta" - godz. 
18, 20, w niedzielę 14, 16 - , doz­
wolony dla młodzie?,y. 

STYLOWY - ul. Kilińskiego 123; 
- dla młodzieży; ZGUBIONO k:si11żeczkę Ubezpie­

czalnl Społecznej na nazwisko 
Dokowski Edmund, Łódź, Bednar­
ska 24. 575-g 

„Zenobia'" - godz. 16, 18, 20, 
w nledz. 14, poranek 11.30. 

SWIT - Bałucki Rynek Nr 5; 
„Ostatnia noc" - godz. 18, 20, 
w nledz. 14, 16 - dozwolony 
dla miedz. od lat 14. ZGUBIONO książeczkę Ubezpie­

czalni Społecznej na nazwisko 
Przymuszała Władysława. 578-g 

TĘCZA - ul. Piotrkowska 108; 
„Cygański Tabor" - godz. 17, 
19, 21, w nledz. 15 - dOzwolny 
dla młodzieży. ZGUBIONO · książeczkę Ubezpie· 

czaln! Społecznej - Fajbusiewicz 
Mortcha. 

TATRY - ul. Slenklewicza 40; 
„Słońce wschodzi'" - godz. 16, 
18, 20, niedz. 14 - dozwolony 
dla młodz . od lat 14. SPOLDZIELNIA Inwalidów Wo­

jennych zatrudni członków Zwlą 
zku Inwalidów Wojennych i In­
walidów pracy z zawodu s?.ewców 
I szwaczki. Slly wykwalifikowa­
ne. Zgłoszenia w Wydz. PerRO· 
nalnym Piotrkowska 51 (front IIJ 
piętro). 394·k 

WISLA - ul. Daszyńskiego Nr 1: 
„Paganini'' - godz. 15.30, 18. 
10.30. w niedz. 13, poranek 10.30 
dozw. dla młodzieży. 

Wł.OKNI/\RZ - ul. Zawadzka 16 
,.Skarb '' - godz. 13, 15.30, JR. 
20 .30, w niedz. poranek 11 -
dozw. dla mlodz. od lat 14. 

lllłllllllllllllllll!llllllll!lllllllllllllllllllllllllllllllllfllllllllłlllllll 

W dniu dzisiejszym dyżurtrją 
następujące apteki: 11 List()pada 
nr. 15 - Groszkowski, Pabianicka 
212 - Jarzębowsk11 Jaracza 32 
- Kraslńska1 St.iilina 50 - Łusz­
czewska1 K11tna 54 - Krych 1 Ko­
pernika 26 - Rytel1 Piotrkowska 
67 - Wagner. 

GŁOS ROBOTNICZY 
orran ł.6dzklefo Komitetu 
t 1VoJew6dzldego Komitetu 

,Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej 

I Redaguje: 
Xolegtum Redakcyjne. 

Wydawca: RSW: „Pran"• 
Druk.: 
Zakłady GrafJ.cme Jł. l!I. w. 
„Prasa" Łódt, UL żwirki 17, 
tel. 206-42. 

Telefony: 
Redaktor naczelny: 216-lł 
Zastępca red. nacz. 219-05 
Sekretarz odpowiedz. 218-23 
Sekretariat ogólny: 223-29 
Dział partyjny 223-29; 254-25 

wewn. 10 
Dział korespondentów 
robotniczych I chłop­
skich oraz redaktorów 
gazet Aclennych: 219-42 
Dział mutz ;Jl: 218-11 
Dział mlej~kl t aport.: 254-21 

wewn. 8 I 11 
Dział ekonomiczny: 223-29 

I 
Dzl.ał rolny: wewn. 9 - 254-21 
Redakcja nocna: 172 31; 156-81 
Kolportat: 222-22 
Administracja: 260-4~ 
Dział ,~głoszeń: 111-50 

WOI.NOSC - Napiórkowskiego !6 
„Skarb·'" - godz. 12.30, 15, 17.30, 
20; w nledz. poranek 10.30 -
dozw. dla rnlodz. od lat 14. 

7 •cnĘTA - ul. Zgierska 28; 
„Niecierpliwość serca" - godz. 
16, 18.30, 21, w niedz. 13.30, po­
rancic 11. - dozw. dla młodz. 
Od lat 18. 

Radio 
Sygnal czasu i Hejnał, 12.0·1 Wia­
domości południowe . 12. 20 „U­
twory dawnych mistrzów" . 12.45 
Audycja dla wsi. 13.00 (Ł) Porad­
nik żywieniowy. 13.10 PRZERWA. 
14.40 (Ł) Muzyka obiadowa, 14 .58 
(Ł) Komunikaty, 15.00 (Ł) Uwer­
tury operowe (płyty). 15.20 (Ł) 

II felieton. 15.30 „Gawęda z dzieć­
mi'", 15.50 Muzyka popularna, 16.00 
DZi;ENNIK. 16.30 „Archipelag lu· 
dzl odzyskanych", 16.50 „o prą­

dzie elektrycznym" 17 .00 Pieśni 

Resplghi'ego ! Manuela de Falla 
17.15 Alfredo Casella: Serenada na 
klarnet, fagot, trąbkP,, skrzypce 
l wiolonczelę. 17.45 Poradnik ję­

zykowy, 18.00 „Dla każdego coś 

miłego · ·, 19 OO Felieton l iteracki, 
19. 15 Muzyka poważna, 19.40 
„Wszechnica Radiowa", 20.00 . 
DZIENNIK, 20.45 Muzyka (chóry), 
21.00 „Tajmyr przy telefonie" słu­

chowisko wg. komedii K. lsajewa 
i Al. Galicza. 22.00 Audycja slo­
wno - muzyczna. 22.45 (Łl Koncert 
życzeń (cz. I), 22.58 rł.l Omów. 
progr. lok. na jutro, 23.00 Ostat­
nie wiadomości. 23,10 Muzyka ta­
neczna, 23.50 Program na jutro, 
24.00 (L) Koncert życzeń (cz. li) 

O.IO (Ł) Zakończeni e aud'vcii i 
Hvmn. 
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Sportowca 
Prawdziwy sportowiec 

nie tylko chodzi oglądar za 
wody, ale również i sam 
ćwiczy. GimnaRtyka co­
dzienna sta.nowi jedn' z 
łatwiejszych fonn ćwiczeli 

-----
li' "19!!14 rn"u ••• Crakavia w lodzi 

ŁODZ BĘDZIE MlłŁA· flr.ycniych. Nie wYJllag11- • 
zbyt wiele "czasu, na.kładu 
kosztów na. ekWipunek do 
ćwicze'fi t tadnych, kaszto. 
wnych ur?.ądze:d. wielki reprezentacyjny stadion w Parku Ludowy.m 

Wiek i rodzaj pracy za­
wodowej nie stanowią. rów 
nież przeszkody w upr;i,wia 
nitt gimnastyki. Przeciwnie 
ćwiczenia. gl.mna stycznn oc\ 
powiednio dobrane i WYM 
nywane konserwują mło­
dość 1 sprawność fizyc-7.llf 
organizmu, a. także st:mo. 
wią skuteczne antidotum 
na. wyczerpanie nerwowe. a. 
patię, niechęć do prncy, 
ociężałość, skłonnolić def o­
tyłości i i:>ewne wady fizy. 
czne, które są wyniJdem 
długiego siedzenia pr:-,y 
biurku, lub stanil\ przy w;1.r 
sztacie pracy. 

W Lodzi bawiła w niedzielę 
łfruźyna hokejowa „Cracovii". 
IW rewanfowym meczu pólfina· 
łowym o mistrzostwo Polski 
goście zwyciężyli po raz drugi 
LKS w stosunku 8 : 3. 

Kto był w Parku Ludowym, ten wie, że jest on jakby 
wymarzonym terenem dla sportowców. Z dala od miasta, 
od dymu kominów fabrycznych i przykrych zapachów ście­
ków nieskanalizowanych jeszcze przedmieść można tu 
odetchnąć czystym, świeżym powietrzem. 

W Parku Ludowym jeszcze przed wojną miał powstać 
repre,zentacyjny stadion sportowy Łodzi. Stadionu Łódż nie 
doczekała się, pozostało jednak boisko, częściowo nawet 1.da 
je się, ogrodzone zardzewiałą już dzisiaj żelazną barierką. 
Do tej pory harcowały tam dzieciaki, buszowały szaraki i 
rozkładali się obozem „wycieczkowicze'', pozostawiając po 
sobie wiele pustych flaszek z etykietkami P. M. S.-u, ale 
wkrótce to się skończy, gdyż„. 

nowski i ośrodek sportów wod 
nych. 

strzelnic. I o tym pomyśleli 
jednak nasi ojcowie miasta. 
Wspólnie z S. P. Zarząd Miej­
ski będzie się starał wybudo­
wać strzelnicę małokalibrową 
przy ul. Rokicińskiej Nr 29, 
która niewątpliwie przyczyni 
się do wzrostu zainteresowa­
nia tym pięknym i pożytecz­
nym sportem. 

PARK 1-g& MAJA 
OS BODKIEM 

SPORTOW WODNYCH 
Niezmiernie doniosłą rolę w 

wychowaniu fizycznym, odgry 
wają jak wszystkim wiado­
mo, sporty wodne. Łódź znaj­
duje się w tym przykrym po­
łożeniu, że nie posiada rzeki, 

reprezentacyjnego, jakbyśmy 

to nazwali ośrodka sportów 
wodnych. Ośrodek ten ma po­
wstać w Parku 1-go Maja w 
Rudzie Pabianickiej. 

BĘDZIEMY MIELI 
I PRZYSTA~ WIOSLARSKĄ 

W Parku I-go Maja będzie 
mogło z powodzeniem korzy­
stać ze sportów wodnych oko­
ło 10 tysięcy łodzian. 

W budynku porestauracyj­
nym urządzona będzie sala, w 
której O<\l;>Ywać się będą kon­
certy muzyczne, pobudowane 
zostaną skocznie, trampoliny, 
szatnie, natryski i oczywiście 
przystań wioślarska. 

B.ramkar.z „Cracovii" wybija 
trdek na aut. 

I 
W 1954 roku w Parku Lu­

d lwym powstanie rzeczywiś­
, cie wielki stadion sportowy. 
który będzie mógł pomieścić 
30 do 40 tysięcy widzów, a 
więc blisko dwa razy więcej 
niż stadion ŁKS-u. 

CHOJNY BĘDĄ MIAŁY 
TEŻ SWOJ STADION 

Prace budowlane, jak się 
informujemy w Zarządzie 
Miejskim rozpoczną się już w 
roku przyszłym. W tym zaś ro 
ku Zarząd Miejski wspólnie z 
włókniarzami rozpocznie budo 
wę stadionu sportowego na 

Od ulicy Rzgowskiej wej­
ście na stadion będzie wio­
dło przez park otwarty dla 
wszystkich mieszkańców Cho 
jen. 

DWA BOISKA 
POMOCNICZE 

w trosce o młodzież robot­
niczą naszych przedmieść Za­
rząd Miejski nosi się z zamia­
rem pobudowania jeszcze 
dwóch boisk pomocniczych 
przy ulicach Lutomierskiej i 
Dąbrowskiego, niedaleko remi 
zy tramwajowej. 

nie znaczy to jednak, aby ło- PRACE JUŻ ROZPOCZĘTO„. 
dzianie mieli być nadal po- Roboty w Rudzie Pabianic­
zbawieni przyjemności wio- kiej już są rozpoczęte. W tym 
ślarki, czy pływania. W planie I roku będziemy już mieli gar-
6-~etni~ Zarząd Mie1ski pos~a I deroby ~ natryski, całkowite 
wił sobie za zadanie dama zaś ukonczenie prac przewi­
mieszkańcom Łodzi jednego, dziane jest na rok 1953. 

Codziennie 10 m1m1t l'll­
chn w czas1e gimnastyki 
wpływa. korzystnie na sa­
mopoczucie ćwiczącego, na. 
jego sprawność fizyczną, 
na. korzystną przemi:i.nę m11. 
terii i smukłość sylwetld. 

Uprawiajmy codzienną gl 
mnastyk~. 

Chojnach przy ul. Kosynie- (') i 
rów Gdyńskich. Stadion bę- Ł D 
dzie wyposażony w boisko pił- OTRzyMA STRZELNICĘ 
karskie {przewidziane jest Jednym ze sportów, które 

... -
Jak z tego ,,tańca" wyjdą łodzianie? 

W Warszawie odbyło się losowanie walk finałowych 
o drużynowe mistrzostwo Polski w boksie 

15 bm. odbyło się w Polskim Związku· Boll;serskim w Warsz Zryw1• l - pytamy naszego rot: 
wie, losowanie wa.lk finałowych o drużynowe mistrzostwo Pol. mówcę. 
skl w boksie. - :Kasze mie_jsce w mistrz™!. 

lodzianie starają si~ wsun1ć 
krążek do bramki gości. Obro1l· 
cy bezradnie prz;ypatrJtją si~ 
tym próbom. 

również boisko treningowe), w Łodzi nie mają warunków 
boiska do koszykówki i siat- do należytego rozwoju. jest 
kówki, dalej znajdzie tam po- I strzelectwo sportowe. Główną 
mieszczenie Ogródek Jorda- tego przyczyną jest brak 

Losowanie da.Io następującev.yuiki. Na. pierwszym 
twach zale1.ne będzie od wielu 

miejqc'.1 rzeczy. Dużą rolę mogą. ooe­
g-rać kontuzjr., no1rnuty, no i 
rl::żue kom bi nacje wagowe, kUi 
rJ często mogą mieć decydują 
C,'! wpływ na wyniki PJ)Ofl<.!1:6. 
W ka:i;dym razie do tego ,,ta:6-
ca'', który na8 czeka, musimy 
lyć przyg1Jtowani bardzo do. 
brze - kończy nasz Tozm6wca, 
a my nie wątpimy, że tak bę. 
dzie„. 

W sobotę rozpoczyn~ją się 
1ooo•o•••too11o10100000001otft!•010flł!'''łł•!!OUHlfH'll' 

podajemy gospodarzy. 20 marca: 
Zryw {Z.ódt) - Gwardia 1Warsza.wa); 
Geda.nia. - Batory 
Zjednoczone Gwardia (Gdatsk); 

XI Zimowe Mistrzostwa Polski· 
27 marca; 

Gadania - Zryw (Ł6di) 

Uwaga Rimnastycyl w lekkiej atletyce 
Gw11.rdia. (W&rszawa) - Zjednoczeni 
Batory - Gwardia. {Gda'l1llkJ 

POZNA*, (obsł. wł.) - W Schmidt (1938 r.) 
dniach 19 i 20 bm. rozegrane sztafeta 3 razy, MO m 

3 kwietnia: 
Zryw {Łódt) - Batory 
Zjednoczeni - Gedania 

Podajemy rlo wiadnmo§ci, 1z 
ptrwnla na zo~tala ~"keja gimn~­
~tyczna 7.r1hk'1. prowadzona pod 
fachow.m k1r1·ownietwew zna 
nego ~portnw1·a kp ( .r. Kirkic· 

zo~taną. w Poznaniu XI iekko- 6:14,3 min. - „Legia" (War. 
atl<ltyezne mistrzostwa Polski szr1wa) 1937 r. 
w hali„ Mistrzostwa w hali roze kula - 15,74 m - Gierutto 

Gwardia (Gda:dsk) - Gwardia (Warszawa) Z t1otatnikn, kolarZ<! 
2·~ kwietnia.: 

grano po uz pierwszy w 1933 (1!!38 r.); Geda,nia. -Gwardia. (Gda:dsk) 
Zryw (Lódi) - Zjednoczeni 
Batory - Gwardia Wauza.wa). 

Walne zebranie 
u Tramwajarzy 
Dnia 1& lutego br. o godz. 

kiego. ' roku w jedynej przygotowanej ske>k w dal - 7.15 m. -
Informacji 111lz.iel11> i z11 pi~: Adamczyk (1948 r.); 

skok wzwy:i; - 1,94 m llj: maja: 
Zjednoczeni - Batory 

zainterc~o'\Van.,· ch <J sób przyj~rn 
je ~~kret~ ri8 t Klubu przy ul. 
'Pogonow~kiego Nr 8~. ~odzi.cn· 
nie od godziny !! do 13 i "c1 15 
do 20. 

do takich ce16w w Pol~ce hali 
w Przemyślu, gdzie odbywały 
się one do 1938 r . W 1938 T. ro 
~gran!t mistrzostwa w Pozna­
niu, a w 1939 r. ponownie w 
Przemyślu. Po wojnie, w latach 
1!!46 - 1948 mistrzostwa roz. 
grywano w Olsztynie. 

Pławczyk (1935 r.); 
tyczka - 3,91 m - :Moro~. 

c1.yk (1939 r.); 

Gwardia (Gdalisk) - Zryw(ŁMt) 
Gwardia (Wa.l'l!Zawa) - Geda.nia.. 

18-ej w I t.erminie lR.30 w 
II terminie, w lokah1 włR.snym 
przy ul. 11 Listopada 30, odbę 
c:7iP Pię Walne Zehl'l'tnie Sekcji 
k(l]arskif'j Zw. KS „Tramwa. 
jarz''. Frcr:tem d0 ha!i 

4.600 tysięcy złotych 
.z dopłat do biletów 

W programie obecnych mi· 
~trzostw w Poznaniu znajduje 
się 12 konkurencji męskich oraz 
7 kobiecyeh. Rekordy Po1~ki w 
hali w poszez_eg61nych konku­

W związku z budową. hali rcncjaeh przedstawiają. się na. 
sportowej Zarząd Miejski wpro stępująco: 
wadził od maja ub. r. IO.złotowe mężczyźni: 
dopłaty do biletów na wszyst- 60 m _ 6,8 ~ek. - Kiszka 
kie imprezy sportowe. (J 9-!8 r.); 

Dotychezaa z dopłat tych 80 m. - 8,8 sek. - Dunecki 
wrłynęło 4 miliony 600 tysięcy (1P38 r.); 
złotych. 800 m - 2:00,5 mi.n. - Gas-

Sportowcu pamiętaj, że każ- sowski (1937 r.) 

trójskok - 13,!H! m - M. 
H(lffman (19ll7 r.); 

Kobiety: 

- Czy Zrywiacy wyloaowali 
szezęśliwie '· 

80 m - 11,1 se'k. 
sh (1936 r.); 

Nie ulega Wl!-tpliwości, że 
Sadow· tak. Zresztą jakby mogło 1'ye. 

500 m - 1:26,1 min. - świ 

der~ka (1934 r.); 
50 m p. pł. - 8,2 - Wiś. 

niewska. (1948 r.); 
sztafeta - 4 raz:v !50 m 

30,4 sek. „Warsza~iank1t'' 
1!'39 (r.); 

skok w dal - 5,16 m - l\fo 
derówna (1948 r.); 

inaczej, skoro na losowaniu 
byt kierownik sekcji pięściar­
&kiej Zrywu ob. Racięcki, który 
w tych ~prawach, ma wyjątko 
wo. jak to ~ię mówi „lekką rę 

k~''· 
- Na losowanie nie ' mogą nn 

rzekail - mówi nam l;,ierownik 
~rkdi pi~~ciarskiej Zrywu i 
zarazem k8pitan sportowy 
ł.<)ZB. Jesteśmy trzy rnzy gos 

skok wzwyż - 151,~ cm 
Weissówna (1936 r.) 

- podarzami, a więc i finan~owe 
powinniśmy odnieM korzyści. d~ twoja. złotówka. może przy· 3000 m - 9:01,8 min. 

czynić się do szybszego wyko.ń,Kuwciński (1938 r.); 
czenia hali sportowej w Łodzi! 60 m p. pł. - 8.5 sek. I kula - 12,56 m - Cejzil<o­

- wa (1938 r.). 
Najpoważr1iejszym na. 

~zym przeciwnikiem bi:r.\zie 
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Tragedia Amerykańska 
Rozdział VI 

Skoro wod,a zamknęła się nad Robertą, Clyde z.wolna 
dopłynął do brzegu, udał się do lasu, tam w największym 
zdenerwowaniu wyszukcił walirkę, zmienił ubranie, wykręcił 
z wody mokry garnitur i starał się go wysuszyć. Zbyt późno 
było już jednak. Ułożył go więc w walizce między suchymi 
gałazkami i igłami drzew, trójnóg aparatu wetknął w dziup­
lę s·próchniałego drzewa i przy zapadającej nocy zanurzył 
się w ciemności lasu. 

Był niesłychanie rozstrojony. Nie miał pewności, czy po­
pełnił, czy też nie popełnił zbrodni. Wiedział, że lepiej by­
łoby powróci:': do gospody i zawiadomić o „wypadku", lecz 
nie!... nie mógłby tego zrobić. Sama myśl o tym przerażała 
go niesłychanie. Byłoby to okropne zuchwalstwo z jego stro­
ny! Nie mógłby spokojnie patrzeć ludziom w oczy i każdy 
z jego miny mógłby wywnioskować, że to nie był zwykły 
'\Vypudek, lecz zbrodnia, którą popełnił. 

A właściwie, czyż był winien? W ostatniej chwili za­
niechał nawet swego projektu„. Ale któż w to uwierzy, je­
żeli śpiesznie nie zawiadomił o wypadku? Ale nie mógłby„. 
nie uoszedlby między ludzi... 

jakże? Sondra dow~edziałaby się, że był na wycieczce 
z robotnicą, którą zameldował w gospodzie jako swoją żo-
nę!.„ O, Boże! . . 

Jakżeby się wytłumaczył z tego przed swoim stryiem, 
przed chłodnym, aroganckim kuzynem, przed c<:łym ~leganc­
kim obojętnym towarzystwem z Lycurgus? Nie! Nie! Zbyt 
dal~ko już zaszedł... nie może się cofać! W powrntnej dro­
d7f• sootkałbv rto wctvri h:>ńh:> r7vh:> lam na niego 

śmierć!... Musi jakoś wybrnąć z tej straszliwej sytuacji, 
przeprowadzić do ostatka swój plan, który zakończył się 
tak dziwnie, bez winy z jego strony. 

Ach, te lasy! Ta zbliżająca slę noc! Ta przerażająca 
samotność i pamięć o niebezpieczeństwie! Jak ma się za­
chować, co powiedzieć, jeżeli kogoś spotka? Taki jest roz­
trzęsiony cały„. czuje się kompletnie chory.„ Przy najlżej­
szym trzaśnięciu suchej gałązki, jak zając rzuca się do 
ucieczki. 

I znów wisi nad nim groźne, straszne niebezpieczeństwo! 
No, tak! wprawdzie niechcący tylko uderzył Robertę. 

ale gdy oboje wpadli w wodę, ona wydała taki straszny 
krzyk.„ Może kto usłyszał... któryś z tych silnych, krzepkich 
chłopów, kręcących się na brzegu w ciągu dnia.„ ł teraz 
zwołał ludzi.„ i szukają go„. ścigają po lesie„. Scigają! 

Złapią go„. i nikt nie uwierzy, że on ją uderzył nie­
chcący„. Mogą go nawet zlinczować, zanim odstawią do są­
du„. Wszystko możliwe„. zdarzało 5ię to już nieraz„. Sznur 
na szyi... albo strzał, jeszcze +u, w tym lesie„ I nawet niP 
zdąży się wytłumaczyć, jak się to wszystko stało.„ jak go 
dręczyła od tylu miesięcy„. 

Nie zrozumieliby go zresztą! 

· Szedł coraz śpieszniej, coraz śpieszniej, o ile pozwalały 
mu głogi, uschłe gałęzie trzeszczące mu pod nogami. Nie 
był pewien, czy droga d:> Three Mile Bay znajduje się 
z prawej strony, nie było bowiem jeszcze księżyca, a miałby 
go po lewej ręce. 

O. Boże! co to! 
Jaki straszny, żałosny jęk„. 
Duch„. czy co? 
Tutaj? 
Co to jest? Opuścił walizkę na ziemię i oblany zimnym 

potem przywarł do grubego, wysokiego drzewa. szt:vwnie.iąc 
ze strachu. 

'l'aki iek! Co to było? 

Gwardia warszawska, toteż do­
brze się stało, że będzie ona na 
sz~'m pierwszym przeciwnikiem 
gdyż, do meczu chłopcy nasi 
będą mogli nleżycie wypocząć 
i odpowiednio się przygotować. 

- Nie jest wykluczone 
mówi nalej opiekun Zrywiaków 
- że przed tym spotkaniem 
zorganizu,jemy jaki~ obóz wypo 
czyukowy. 

- Po Gwarnii warszawski0,j 
pc.wainiej będziemy się mnsicli 
liczyc również z Gedanią, 
Gwatdią gdańską no i w końf.'11 
z Batorym i Zjednoczonymi, 
gdyż w boksie o niespodzianki 
nie trudno. 

A jak pan ocenia szanse 

Porzą.dek dzienny, 
1. Odczytanie protokółu 1: 

Walnego Zebrania sekcji kolar 
sl;iej, 

!! Wyhór ki~rovnika sekcji, 
3. Woln11 wnin~'ki. 
Oheeno8i' wsr.v<tkirh 

ktl w obowiązko.,;.a, 
rzłon. 

Bez zaproszeń„. 
~ekretqrint Lń•l?.kiego Klu· 

bn l'lportowego 7,awiarlamia, :f.e 
w związku z Walnym Zebra. 
1.icm Klubu w ilnin !?li lute~o 
hr. imienne rnwi11domicnia. '~Y 
,J~ne nie będą. 

Ach.„ to tylko hukanie sowy! Słysza! je raz już w Pine 
Point... Ale tutaj? w tym lesie?„. 

Tak ciemno w tym gęstym borze! „ Trzeb;:i czym prę­

dze~ wyjść z tego lasu„. Nie powinien myślf'ć o takich strasz 
nych, okropnych rzeczach, odbiera mu to zupełnie Oflwagę„. 
a tak jest mu potrzebna„. 

Ten wyraz przerażenia w oczach Roberty„. Ten wy­
mowny. błagalny wzrok„. Boże! ma go ciągle przer\ ~nba„. 
Ten żałosny. straszny krzyk! Czy zapomni kiec1y, czy prze­
stanie go słyszeć? Chyba wtedy, gdy opuści te strony„. 

Czy ona wiedziała, że uderzył ją nic naumyślnie? Ze byl 
to tylko gest gniewu i protestu? Czy ona ter a z wie 
o tym, gdzie bądź się znajduje? ... 

Gdzie? Na dnie jeziora„. A może tu, w tym ciemnym 
lesie„. tuż przy nim?.„ Puch„. jej duch„. 

or jak najprędzej stąd wyjść! jak najprędzej! 
Ale tu.„ jest bezpieczniej„. Nie powinien wychodzić na 

żadna drogę ... Tylu przechodniów„. ł ci, co go szukają„ 
Czy też naprawdę człowiek żyje po śmierci? Czy są ja­

kie duchy? I czy wiedzą wszystko ... całą prawdę? Wiec i on11 
wie teraz„. wie, jak układał plany zbrodni... Co też sobi<' 
myśli o tym? 

Może będzie go prześladowała„. za ten zamiar„. za t.o. 
że miał zamiar ją zabić? Tak„. miał zamiar„. Miał zamiar! 
A i tio jest wielkim grzechem.„ chociażby jej , ·ll:ie zabi2!„. 
jednak gotów był... 

Duch jej„. o, Boże!„. może go prześladować„. może na­
prowadzić na jego ślad„. 

Kto to p-0wiedział? 
Matka jego mówiła to nieraz, a Esta, Frank i Julla 

wienvli w duchy„. 
Nareszcie ukazał się księżyc, po trzech godzinach na­

słuchiwania. drętwienia za każdym krokiem ze strarhu. 
oczekiwania, pocenia się. nienstannvch dreszczy„. Nie, ni­

., kogo tu nie ma, dzięki Bozu! 
t'l-M464' lD. I!. n.\ 


